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CZEŚĆ URZĘDOWA
Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 

CłJ ł Najw.yższem postanowieniem z 20 listo- 
Pada b. r. nadać uajłaskawiej zwyczajnemu 
Profesorowi matematyki w uniwersytecie 
^owskim, Wawrzyńcowi Ż m u r c e ,  w uzna­
n a  jego znakomitych zasług w zawodzie 
Nauczycielskim i umiejętności, krzyż kawa- 
^rski orderu Franciszka Józefa.

Pan minister skarbu mianował doiych- 
Na&sowego inspektora szacowań lasów, Józt fa 
A b e n d r ó t h a ,  starszym inspektorem, a 
dotychczasowego nadkomisarza szacowań, Pa- 

R u d z k i e g o ,  inspektorem szacowań 
ekonomicznych.

G. k. sąd krajowy wyższy w Krakowie 
■ Zamianował Wojciecha W i 1 u s z a, sierżan­
ta rachunkowego w 45 pułku piechoty, kan- 
colibtą do prowadzenia ksiąg gruntowych
Przy c, k. sądzie powiatowym w Wojniczu.

. 0. k. Rada szkolna mianowała rzeczy­
wistymi nauczycielami szkół etatowych: Ed­
uarda N o w o t n e g o  i Wojciecha Ga l a  ł - 
t a  w Łańcucie, Stanisława H u l e w i c z a
*  Grzymałowie, Maryana N o w o s i e l s k i e ­
go  w Trzeieńcu i Władysława E r  b a n a  i
*  Sobniowie.

CZĘŚĆ IIEURZEDOWA
Lwów , 29 listopada.

Stronnictw o w iernokonsty tucy jne; 
Protestuje najmocniej przeciw  zarzuto- I 
wi, jakoby prowadziło tylko, opozycyę | 
yuand meme a tym czasem  na każdym j 
kroku zdradza, źe tak jest rzeczyw i­

ście. Cóż bowiem stanow i kry tery um- 
takiego systemu opozycyjnego, jeżeli 
nie ustawiczne wyszukiw anie stron 
ujemnych w każdym c z y n ie , każdym 
kroku rządu , podsuwanie zam iarów  i 
motywów nieistniejących * naciąganie 
wszystkiego do z góry powziętego po­
dejrzenia . jednem słowem, ciągłe i 
bezwarunkowe niezadowolenie? Czyż 
nie tak  rzecz się m iała podczas ubie­
głej sesyi, czyż nie tak się działo pod­
czas długich feryj parlam entarnych  ? 
K iedy mowa tronow a .wyliczyła cały 
szereg projektów ustaw odaw czych , 
zwłaszcza na polu, które tyle reform 
wymaga, t. j. na polu finansów, je ­
dnym chórem prasa  opozycyjna po­
czytała to rządowi za grzech, że kusi 
się o rzeczy niepodobne i przyrzeka 
tak wiele, aby zjednać sobie popular­
ność w szerokich kołach ludności. 
Teraz dla odmiany pojawia się zarzut 
całkiem odmienny. Ktoś w ystąpił 
z domysłem, że m inister skarbu nie 
może wystąpić od razu z wszech­
stronnie i system atycznie opracow aną 
reformą finansową, bo do pracy  ta­
kiej nie w ystarcza kilka miesięcy. 
Byłto powtarzam y tylko domysł, ale 
domysł, za którym wiele przem aw ia, 
bo jeżeli w każdej gałęzi reform a ta ­
ka w ym aga dłuższego czasu, to pe­
wnie na polu finansowana nikt w kil­
ku miesięcach wszystkiego zrobić ule 
zdoła. Doświadczyło tego najlepiej 
stronnictw o w iernokonstytucyjne na 
sobie, gdyż stało tyle lat u s te ru  a 
finanse pozostały ostatecznie nieulep- 
szone i niezreformowane. Co w oczach 
dawnej większości było tak natural- 
nern, że na podnoszone ząrzutjrnaw et 
nie zawsze odpowiadać chciała, to 
teraz zdaje się ją  razić. M inister skar­
bu powołany do gabinetu z łona p ra ­
wicy pow inien wykonać w czterech 
m iesiącach to, czego ministrow ie skar ­
bu ze stronnictw a w iernokonstytueyj-

nego nie mogli wykonać w całem  
sześcioleciu ustawodawezem .

To wyszukiw anie pretekstu  ' do 
krytyki ujemnej objaw ia się jeszcze i 
w tern, że p rasa  w iernokonstytucyjna, 
zaczyna sam a rządowi podsuw ać p e ­
w ne projekta ustaw odaw cze, a potem 
gani je  bezwzględnie. B yłaby to ig rasz ­
ka niegodna poważnego stronnictw a 
politycznego, gdyby nie zachodziła ta 
okoliczność łagodząea, że w przede­
dniu otw arcia sesyi parlam entarnej 
zawsze przem yślność dziennikarska 
przebiera m iarkę; podsuw a rządowi, 
naw et bez złej intencyi różne projekty 
i pomysły. Mogło to popłacać w in ­
nej porze, ale dziś zupełnie się nie 
udaje odgadnąć, z ezem hr T aaffe  w y­
stąpi przed R adą państw a. Nie jestto 
żadna tajemniczość nadzw yczajna lecz 
ta na tu ra lna  dyskrecya, która zawsze 
i wszędzie pow inna do chwili stoso­
wnej zasłaniać przed okiem pospolitej 
ciekawości rzeczy, które nie m ogą być 
krytykow ane z pogłosek, dom ysłów , 
naw et nie z luźnych szczegółów, lecz 
w całości na podstaw ie rozpatzenia 
się w motywach i w szystkich szcze­
gółach.

Mimo to wszystko mniem am y, że 
zbliżającej się sesyi Rady państw a sta­
wiać dziś można horoskop o wiele po­
myślniejszy od tego, jaki staw iano za ­
raz po zamknięciu poprzedniej sesyi, 
a naw et podczas feryi w śiód kolejno 
po sobie następujących zjazdów. K ie­
dy urządzano te zjazdy, kiedy z taką 
śm iałością podżegano um ysły przeciw  
rządowi jako wrzekomemu prześlado­
wcy niemieckości, można się było s łu ­
sznie obaw iać złych następstw  a p rzy ­
najmniej tego, że gabinet hr. Taaffego 
zam iast oddać się dalszej dodatniej 
pracy, będzie m usiał dopiero dalej 
przełam yw ać uprzedzenia i podejrzli­
wości. Tym czasem  zdrow y zm ysł lu ­
dności okazał się wyższym nad sztu­

czki agitacyjne, a gdy nadto zjazd 
lincki i znane w ystąpienie dwóch po­
słów niemieckiej narodowości przeciw  
narodowemu niemieckiemu kierunkow i 
agitacyi otworzyły oczy szerszym  ko­
łom , zbladł zupełnie rezultat zabiegów 
opozycyjnych. Nie chcemy bynajm niej 
ani wzbudzać złudzeń, ani im się od­
dawać, ale że jp sytuacyi politycznej 
zaszła zm iana na lepsze, to wykazuje 
jedna okoliczność. P rzed otw arciem  
poprzedniej sesyi Rady państw a gab i­
net hr. Taaffego sta ł pod dwom a za­
rzutam i, że przygotow uje zam ach na 
konstytueyę i chce uciskać narodo­
wość niemiecką. Pow tarzano te zarzu ­
ty stereotypowo, bezm yślnie, a oprócz 
praw icy nikt zresztą nie ujm ow ał się 
za gabinetem . Dziś znaleźli się już po­
słowie niemieckiej narodowości, którzy 
głośno m ówią, że nie widzą żadnego 
niebezpieczeństwa dla narodow ości nie­
mieckiej, a frazes o zam achu na kon­
s ty tu c ję  tak zdyskredytow ał, że 
go już nikt na  seryo nie podnosi,

Sprawy krajowe.
(Ankieta szkolna).

A  Od ostatniego naszego sprawozda- 
j nia sekcja pedagogiczna ankiety szkolnej od 

była już cztery posiedzenia, z który cli dziś 
dopiero krótko zdań możemy sprawę.

Na posiedzeniu z 13 b m. załatwiony 
został wniosek p. Starkla, który w swoim 
czasie podaliśmy dosłownie, w skutek czego 
dziś nie będziemy już postarzać jego posta­
nowień, lecz tylko zapiszemy powzięte uchw a­
ły. § 1 został uchylony, gdyż stał się zby­
tecznym wobee uchwał sekey: o wniosku p. 
inspektora Olszewskiego, który także podali­
śmy w całości. W miejsee §. 1 wniosku p. 
Starkla uchwaliła sekeya następujący doda­
tek do wniosku p. Olszewskiego : O wyją­
tkach w zastosowaniu planów naukowych dla 
szkół wyższej kategoryi aniżeli 1 i 2 klaso­
wych, oraz w ewentualnem wprowadzeniu

L I S T f  P A R Y S K I E
LXXXVII.

Wskrzeszenie Szarloty Gorday. Trzydzieści lat temu. 
Wyjęcie ze strony publiczności i prasy. Zakaz z u- 
*2ędu. Treść. Żyrondyśei i Danton. Szarlota w Caeu 
i W Paryżu. Ogród w Palais Royal. Kolonia tryum- 
wirów. Śmierć Marata. Wróżba Dantona. Odtworze- 
Nie typowe oryginałów. Nie do twarzy 1 Komiczny 

epizod. Niezasłużone zapomnienie.

(Dokończenie.)
Drugi obraz tego aktu sławny jest w 

dziejach sztuki dramatycznej. Jest to konfe- 
r«Ucya między Dantonem, Robespierram i 
■karatem w mieszkaniu lego ostatniego Dati- 
jj°n gwałtowny, unoszący się, brutalny; Ro- 
bespierre zimny, sentencjonalny; Marat w.-trę- 
hlie cyniczny. Niedawno czytaliśmy tę scenę 
y  opowieści Wiktora H.igo Rok 93 i mimo 
Świetnego jak zwykle pióra autora Nędzników, 
Nie możemy zaprzeczyć, że Ponsard przed 
®l&wia leu obraz w duśeko koropietmejszem 
historycznie rozwinięciu. Szczególnie Marat 
bmusarda jest potwornie ohydnym.

Przytoczymy tu kiika słów, któremś pro- 
P°nuje kolegom ogłoszenie dyktatury, napro- 
"^dziwszy na tę myśl znaeznem nagroma- 
dzeniem gróźb, oskarżeń, wyrzutów i uli- 
c^iijch insynuacyj:

yraguę skruszyć tyranię zkądkolwiek jej źródło, 
^ góry czy z dołu, widząc w niej niewoli godło, 
^  ja nie chcę niewoli. Przypatrz się tej dłoni, 

0 tron zwaliła, naród ocaliła z toni,

Przypatrz się, a zobaczysz, co zdoła w potrzebie. 
Tu trzeba dyktatora! Miejcie to na względzie, 
Ze jutro, feto wie, może już za yóźuo będzie. 
Lud pragnie pomścić krzywdy, których się prze-

[brało,
Ta zemsta straszną będzie, za to ręczę śmiało. 
Krew popłynie jak rzeka, co zerwała tamy,
Już j-j złączoną siłą nawet nie wstrzymamy. 
L ud , groźny raieea “chwyciwszy zemsty aroha-

[nioła,
Nie będzie patrzał, aui słuchał, kto nań woła! 
I ten miecz straszny póty do pochwy nie wróci, 
Póki aż do ostatniej, wrogich głów nie zrzuci, 
Dworaków, finansistów, księży, adwokatów, 
Wszystkich reakeyonistów i arystokratów!...

W słowach Dantona zdradza się już 
plan zwalania niedogodnych mu kolegów, 
przez połączenie się ze stronnictwem umiar 
kowanem. Rzuca ou Maratowi te pełne gre- 

j źby i wzgardy wyrazy:

| jednym silnym zamachem zdruzgotać i ciebie.
> .leszcze ta głowa silnie na barkach się trzyma ... 

Jam Danton! Znajdź d r u g i e g o  takiego olbrzyma 
Ale nim znajdziesz’ strzeż się tej ręki i głowy!..'.

Pojmuję chwilę szału, chuci roz asania. 
Krwawą chmurę, co oko rozumu zasłania, ^
W człowieku budzi instynkt krwiożerczej hijeuy, 
I cały lud w ohydno rzuca mordów sceny.... 
Ludzkość płacze nad skutkiem, przeklina przy­

czyny,
Choć gwałtowność wybuchu zmniejsza wielkość

[winy —
Ale kiedy emł przeszedł, głosić krwi żądanie 
Jako system soeyalny stawiać r u s z to w a n ie ,
To podłość! Z jasnem czołem ehcę stanąć przed

[światem,
I wolę p a ś ć  ofiarą, niż s t a ć  podłym katem!...

W tym tonie i coraz gwałtowniej idzie 
dalej rozmowa, i tryumwirowie rozchodzą się 
nareszcie, każdy z mocnem postanowieniem 
sprzątnięcia dwóch drugich , żeby nie zostać 
przez nich sprzątniętym.

Autor w tej scenie między trzema try- 
umwirami chciał dać wyraźny nacisk na dzie­
lące ich różnice charakterów i d ró g , jakie- 
mi kroczą. Danton, przerażony tom. czego się 
dopuścił w strasznych owych dniach wrze­
śniowych zeszłego roku , proponuje wyraźnie 
zwrot do łagodnego systemu ; w słowach jego 
gra silnie patryotyczna nuta. Eobespierre, 
chociaż w gruncie nikczemnie krwawy d e­
spota, marzy i mówi o cnocie, o Najwyższej 
Istocie, o nieśmiertelności duszy: M arat, to 
dziki, nienasycony mordem potwór, cyni­
cznie rozwijający swoje zbrodnicze u topie; 
tylko chorobliwy stan nieustannie wyprężo­
nych nerwów tej fizycznie wątłej postaci, 
tłómaczy w części tę obrzydłą, zwierzęcą 
wściekłość. Ponsard chciał takiem zestawie­
niem wyjaśnić dotykalnie, że mściwy nóż 
Szarloty wybrał najwierniejszego z winnych.

Koniec dramatu komuż nie wiadomy z 
historyi? W chwili, kiedy Marat wycieńczo­
ny, złamany ostatnim sporem ze swymi wspól­
nikami władzy, bierze dla wzmocnienia się 
ciepłą kąpiel, Szarlota dostaje się do niego 
pod pozorem, że chce zadenuneyować kilka 
głów kwalifikujących się pod gilotynę i wpu­
szczona do Marata, zabija go w wannie.

Piąty akt stanowi prawie jedaa tylko 
scena w więzieniu między Szarlotą Gorday 
i Dantonem. Wobec krwawego septembrysty, 
głęboko wzruszonego, m łoda, uniesiona za ­
pałem patryotka, pozostaje niezachwianą, spo­
kojną i ze Szlachetną godnością idzie na ru­
sztowanie, % zasłona spada po tych słowach 
D antona:

Jeszcze jedna głowa!
Ona dziś, żyrondyśei jutro, a z kolei 
Potem ja, potem inni! Wierny swej idei 
Każdy pada za wiarę! Jest to i straszliwe 
i wielkie!.. Tak przelana krew, użyźnia niwę 
Pod wielkie przyszłe żniwo; ci co je posiędą, 
Złorzecząc ludziom, dziełu błogosławić będą! 
Bo dzieło nieśmiertelne! Ha! dwóch nas w sze-

[rsgu ,

Robespierze, zobaczmy, który pierwszy i  brzegu!

Kiedy się dowiedziano o zamierzonem 
i juz gotowem wznowieniu togo pomnikowego 
dzieła, podzieliły się zdania co do sposobu, 
w jaki sztuka ta przyjętą zostanie w obecnej 
chwili. Ozy publiczność zechce upatrywać w 
tragedyi Ponsarda wielką lekcyę historyi i 
potrafi zrozumieć tę wysoką praw uę, że po­
stęp odbywać się mus i ,  że tak powiem , eta­
pami , w miarę upadania samych przez się , 
lub obalania przeszkód na jego drodze, i że 
wszędzie i zawsze gwałty wywoiują reakcję 
koniecznie, niechybnie.... czy też uważać bę­
dzie to wznowienie jako wezwanie do poró­
wnań i naśladowan, słowem jako odezwę do 
namiętności?...

Na szczęście pierwsze przypuszczenie 
okazało się trafnem. Pierwsze przedstawienie 
odbyło się wśród najżywszego, pełnego za- 
palu zajęcia świetną ekspozycją dramatu. Był 
to prawie nieprzerwany ciąg oklasków i wy­
buchów entuzjazmu przy każdej wzniosłej 
myśli, przy każdym Świetnym wierszu, któ­
rych tu taka obfitość. Thn sam zapał towa­
rzyszył ośmnastu czy dwudziestu następnym 
przedstawieniom, bo sztuka ta grana jest co 
wieczór i na niedzielnych porankach, a za 
każdym razem przy przepełnionej sali, i nie 
zdziwiłoby mnie, guybym za parę miesięcy 
zobacz,, na afiszu Odeonu zapowiedź setne­
go przedstawienia Szarloty Coraay. Artyści



języka niemieckiego w takich szkołach sta­
nowić ma Rada szkolna krajowa Z § 2 
wnioskup. Starkla przyjęto ostatnie ustępy bez 
zmiany, a w miejsce dwóch pierwszych u 
chwalono ustęp następujący: Kierownikom
szkół 1 i 2 klasowych powinien być dodany 
do użytku ogród co najmniej w obszarze je­
dnego morga, ile możności tuż około szkoły 
położony.

§. 3. uchwaliła sekcya w następującej 
zmienionej formie: Nauka w szkołach 1 i 2 
klasowych ma być tak urządzona, ażeby 
dzieci najwyższych dwóch lat obowiązko­
wych uczęszczały do szkoły na naukę cało­
dzienną, jedynie 8 miesięcy w roku, t. j. od 
1 pierwszego października do 1 czerwca W 
czasie szkolnym po 1 czerwcu i od 1 września 
udzielać ma nauczyciel młodzieży najwyż­
szych dwóch lat obowiązkowych nauki tyiko 
raz na dzień przez 2 godziny, w reszcie zaś 
czasu dziatwie niższych czterech lat obowiąz­
kowych.

Z §. 4 przyjęty został tylko ustęp osta­
tni, początkowe zaś traktujące o nauczycie­
lach wędrowny3h odrzucono aż do obrad nad 
środkami dalszego kształcenia nauczy-ieli 
ludowych.

§§ 5 - 8  oddane zostały prof. B ara­
nowskiemu do referatu gdyż zostają w związ­
ku z wnioskiem p. inspektora Olszewskiego. 
5- 9 pozostał jeszcze w zawieszeniu.

Na następnem posiedzeniu z 25 b. m. 
sekcya pedagogiczna przekazała m em oryałp. 
Michała Kozickiego o reformie szkół prof. 
Baranowskiemu do referowania.

Następnie przedstawił p. radca Schm itt 
ujemne strony i luki w obecnie obowiązują­
cych postanowieniach o uczęszczaniu dzieci 
do szkół. (Tytuł III ustawy z 2 maja 1873). 
Wobec luk istniejących przymus szkolny 
staje się często fikcyą. Nie ma mianowicie 
potrzebnego rygoru, któryby rady szkolne 
miejscowe zniewalał do pilnego pełnienia o- 
bowiązków i czuwania nad szkołami. Rady 
te czuwac powinny przedewszystkiem nad 
tern : 1) aby regularna nauka rozpoczynała 
się z otwarciem roku szkolnego, a uczniowie 
nie byli przyjmowani w ciągu całego roku, 
Z) aby w należytym czasie przedkładano na­
leżycie sporządzone i na prawnej zasadzie o- 
parte wykazy dzieci uwolnionych od uczę 
szczania da szkoły, 3) aby lokale szkolne 
były w porę gotowe, 4) aby frekwencya 
uczniów była regularna Znajdują się u nas 
takie lokale szkolne, że niepodobna w nich 
pomieścić 7, dzieci obowiązanych do uczę­
szczania do szkoły W niektórych gminach 
szkoły oddalone są więcej niż 3 metry od chat. 
Gdzie obowiązek posyłania dzieci do szkoły 
naruszony został z powodu ubóstwa rodzi­
ców, tam kara nie powinna być tak surową, 
jak w wypadkach niedbałośei.

Nad wywodem i wnioskami p. Szmitta 
wywiązała się dłuższa rozprawa Mianowicie 
w kwestyi, w którym roku rozpoczynać się 
ma obowiązek uczęszczania do szkoły, roz­
biły 3ię zdania i głosy. Pp. dr. Sawczyński, 
Starkel i inspektor Olszewski przemawiali za 
siódmym rokiem, a pp. Baranowski i Zwier- 
kowski za 6 rokiem z pewnemi wyjątkami. 
Utrzymał się pierwszy wniosek. Zastrzegłszy 
dl? pełnej ankiety rozwiązanie kwestyi, czy 
pozostawić należy nadal instytucyę miejsco-

niczego nie zaniedbali, żeby godnie odpo­
wiedzieć zadaniu. Już to w t-atrach pary­
skich jest dawno przyjętym zwyczajem ko­
piowanie ile możności wierne powierzcho­
wnej nawet postaci historycznych osób, przed­
stawianych na scenie, w czem , jak już na­
pomknąłem, mówiąc o Ooąuelinie starszym 
w roli Moliera, wielką pomocą są bogate tu 
tejsze galerye autentycznych portretów. Du- 
maire, którego atletyczna postawa dobrze od 
powiada figurze Dantona, zrobił sobie głowę
i twarz nadzwyczajnie podobną do portre­
tów burzliwego trybuna; Glement Ju st jest 
nieporównany w ohydnąj brzydocie M arata , 
Frangois jeżeli nie najzupełniej rysami, za to 
charakterem gry najdoskonalej uprzytomnia 
postać Robespierra Zdziwiło mię tylko, że 
panna Tessandier, bardzo powabna brunetko, 
nie wzięła jasnej peruczki, wiedząc niewą­
tpliwie, że Szarlota Oorday była blondynką; 
ale co robić, zapewne zwierciadło powiedzia­
ło, że jej w złotych włosach nie do twarzy. 
Przebaczmy jej tę niewierność kolorytu wło­
sów, bo co do kolorytu gry nie pozostawia 
nic do życzenia, i ciągle huczne odbiera 
oklaski, a wywoływanie m nie ma końca.

Mamy jednak do zaznaczenia jeden ko­
miczny epizod z pierwszego przedstawienia 
Szarloty Corday Kiedy jeden z politykują- 
eych w Palais Royal powiada, że krwawy 
tryumwir zażądał jeszcze 30.000 głów ary 
stokr&tów, jakiś wielbiciel „boskiego" (divin) 
Marata, zawołał donośnym głosem z amfi­
teatru „To fałsz historyczny, szlachetny przy­
jaciel ludu, wielki Marat, nigdy nie wymie­
nił t«-j cyfry!" Wykrzyknik ten zagłuszony 
został homerycznym śmiechem całej sali, ale 
wielu obecnych chciało dowiedzieć się, kto 
•ię tak niedorzecznie odezwał; przypuszczano 
że to będzie co najmniej który z dzisiejszych 
radców municypalnych, tymczasem pokazało 
się że to był p Etienne Corjat, znany foto-

wyeh rad szkolnych, sekcya poruczyła p. 
Szmiitowi opracowanie uchwał powziętych 
w formę paragrafową.

W skutek tej uchwały na następnem 
zaraz posiedzeniu 26 bm. p. Szmitt przedło­
żył następujący projekt zmiany artykułów 
tytułu III  ustawy z 2 maja 1873:

Art. 40. Obowiązek uczęszczania do 
szkoły poczyna się z upływającym siódmym 
a ustaje z kończącym się trzynastym rokiem 
życia. Wszystkie dzieci będące w tym wie­
ku winny uczęszczać do szkoły publicznej. 
Wolne od tego stale są dzieci, które a) albo 
uczęszczają do szkół wyższych, b) albo z po­
wodu ułomności bądź cielesnych bądź też 
umysłowych nie mogą korzystać z nauki u- 
dzielanej w szkole publicznej, c) albo po­
bierają naukę stosowną w domu lub jakim 
zakładzie prywatnym. Warunki tymczasowe­
go uwolnienia dzieci od uczęszczania do 
szkoły określa bliżej regulamin dla szkół lu­
dowych wszelkiej kategoryi.

Art. 41. Rada szkolna miejscowa uwal­
nia dzieci należące do jednej z powyżej wy­
mienionych kategoryj od obowiązku uczę­
szczania do szkoły, a jeżeliby zachodziła ja­
ka w tej mierze wątpliwość, winna rzecz 
sprawdzić i w razie przekonania się o nie­
prawdziwości podanych przeszkód postąpić 
według przepisów zawartych w artyicułach 
43 i 44 ustawy niniejszej. Za nieprawne u- 
walnianie dzieci szczególnie starszych od u- 
częszczania do szkoły odpowiada rada szkol­
na miejscowa przełożonym władzom szkol­
nym.

Art. 42. Obowiązek uczęszczania do 
szkoły ustaje z upływającym trzynastym ro­
kiem życia pod warunkiem jedynie, jeżeli 
uczeń (uczenica) wykaże, że dostatecznie 
przyswoił sobie przedmioty przepisane dla 
tej kategoryi szkół ludowych, w której po­
bierał naukę.

Art. 43. Po ukończeniu szkoły ludowej 
powinien każdy uczeń (uczenica) pobierać w 
niej przez trzy lata naukę uzupełniającą, 
która ustali i rozszerzy wiadomości w kie­
runkach praktycznych. Nauka ta będzie się 
odbywała w tygodniu przynajmniej cztery 
godziny. Od obowiązku uczęszczania na nią 
są wolne tylko dzieci, które pobierają naukę 
w szkołach średnich wydziałowych lub za­
wodowych. Przeciw rodzicom lub ich za 
stępcom, którzy swych dzieci nie posyłają 
na tę naukę, użyje rada szkolna miejscowa 
przymusu w myśl przepisów zawartych w 
art. 43 i 44 ustawy niniejszej.

Art. 44. Rodzice obowiązani są zapi­
sać swe dzieci najdalej do końca pierwszego 
tygodnia roku szkolnego. Wyjątek stanowią 
dzieci, których rodzice dopiero w ciągu ro­
ku szkolnego osiedli w jednej z gmin nale­
żących do zakresu szkoły. O ile w innych 
wypadkach wyjątkowych wolno dzieci przyj­
mować do szkoły, orzeka regulamin dla szkół 
ludowych wszelkiej kategoryi.

Artykuły te jako zgodne z powziętemi 
uchwałami przyjęła sekcya pedagogiczna

Na wniosek p Starkla uchwalono po­
tem : Wszelkie plany tak nąpki codziennej 
jak i uzupełniającej w szkÓłsch ludowych 
wszystkich kategoryj ukłfda i wydaje Rada 
szkolna krajowa na m oc/ ustępu czwartego 
§. 3 statutu z r. 1867.-^

graf z ulicy Notre Damę de Lorette. Gdzie 
też te u licha nie wciska się nareszcie ta 
nieszczęśliwa polityka!

Należy się szczere podziękowanie dy­
rektorowi Odeonu za tak staranne i ze wszech 
miar godnie odpowiadające przedmiotowi 
wznowienie tej pięknej trag^dyi,a mówiąc sło­
wami znanej piosnki:

\

D u haut du ciel, sa demeure derniire
Ponsard musi być szczególnie wdzięcz­

nym panu de Rauouat, że go tak serdecznie 
i szczęśliwie przypomniał dzisiejszym lubow- 
nikom piękna, bo rzeczywiście autor Szarloty , 
Lukrecyi, Agnes i jednej z najwytworniejszych 
współczesnych komedyj Ilonor i pienia/lze, 
za bardzo prędko został prawie zupełnie za­
pomniany. Znaczna część winy spada tu na 
teatr komedyi francuskiej, której obowiązkiem 
jest wspólnie z Odeonem utrzymywać cią­
gle w stanie żywotności to wszystko, co wcho­
dzi w skład klasycznego repertuaru, a do tego 
liczą się niezaprzeczenie wymienione dzieła 
Ponsarda. Ostatnia jego koraedja La Bonrse, 
z natury swego przedmiotu zanadto reali­
styczna i giełdowa, nie ma preteusyi do kla­
sycyzmu. Spodziewać się jednak należy, żu 
niedługo zobaczymy w sali Moliera przy­
najmniej wspomnianą powyżej komedyę H o­
nor i pieniądze, którą , nawiasem mówiąc, 
przed dwudziestu kilku laty nader udatnym 
wierszem przełożył dla sceny warszawskiej 
Wacław Szymanowski.

Przy tej sposobności przepraszam mo­
ich czytelników za doiywczy trochę prze­
kład przytoczonych ustępów , który choć 
wierny co do tr  ści, formą nie może dać 
wyobrażenia o świetności jstylu w oryginale.

Paryż, 15 listopada.
J. B o h d a n .

W końcu jednomyślnie wyraziła sekcya 
byczenie, aby Wydział krajowy zaprosił dr. 
Euzebiusza Ozerkawskiego do wypracowania 
mem ryału w  sprawie reformy szkół ludo­
wych.

Na oslatniem, sobotniem posiedzeniu, 
z którego później dopieio będziemy mogli 
podać bliższe szczegóły, sekcya pedagogicz­
na wzięła p l  obrady referat prof. B. Bara­
nowskiego o nlanach naukowych. Uchwalo­
no w zasadzie że nauka ma być podzieloną 
w ten sposób że rano udzielaną będzie star­
szym a popołudniu młodszym uczniom.

SPRAWY MONARCHII
— Czytamy w Politische Gorrespondenz: 

„Jego cos. i król. Wysokość Arcyksiążę Lu­
dwik, zastępca protektora Towarzystwa „Czer­
wonego krzyża" wystósował pod dniem 20 
maja b. r. do biskupów tej połowy monar­
chii pismo, w którem zaprosił ich do współ­
udziału przy popieraniu instytucyj wojskowo- 
sanitarnych na wypadek wojny. W piśmie 
tem wskazał Jego ces. i król. Wysokość jaki 
udział ze strony kleru w dobrowolnej słu­
żbie sanitarnej byłby pożądany w razie woj­
ny a mianowicie: a) dostarczenie sił do pie­
lęgnowania chorych ze strony zakonów po­
święcających się takiemu pielęgnowaniu ; b) 
przyjmowanie rannych i chorych żołnierzy 
do szpitali klasztornych; u) urządzenie szpi­
tali dla rekonwalescentów w klasztorach i 
konwentach albo też w należących do nich 
zabudowanieh gospodarskich i szkolnych. Jak 
sie dowiadujemy, dyecezya St. Póltan uczy­
niła pierwsza zadość temu wezwauiu w spo­
sób bardzo patryotyczny i pełny ofiarności, 
przyrzekając przyjęcie 450 rekonwalescentów 
a mianowicie w klasztorach Mełk, Góttweich, 
Herzogenburg i Seittenatetten po 100, w 
Zwettl 30 i w Altenburgu 20 a nadto od­
dając Towarzystwu do dyspozyeyi zamek 
Prandhof koło Spitz nad Dunajem na u rt,ą 
dzenie szpitala lezerwowego na wypadek 
wojny “

—• Agitacya przeciw kompromisowi w 
sprawie podatku grunt, wego przybiera coraz 
większe rozmiary. Donoszą właśnie, że takż 
styryjski Wydział krajowy podniósł protest 
przeciw postępowaniu komitetu 18tu przy 
obliczeniu czystego dochodu całej monar­
chii i pojedynczych krajów. W Austr.yi 
górnej podnoszą podobne protesty Towarzy­
stwa rolnicze. W Austryi Dolnej komitet 
wybrany przez zgromadzenie posłow sejmo­
wych uchwalił zbierać podpisy pod petycyę do 
obu Izb Rady państwa prseeiw „niesłuszne­
mu obciężeniu" tej prowincyi. Petycya zre­
dagowana przez znanego p. Schónerera za­
rzuca członkom ko m isji, „że zdradzili poło­
żone w nich zaufanie" i przedstawia prze- 
bie^-jjjyjawy w sposób następujący : „Korni 
sarz rządowy w komisji coutralncj pozostał 
wprawdzie coftq  Austryi Dolnąj wiernym 
zadzie postawionejww imieniu c. k. rządu, że 
za podstawę ( bracnkuaję być wzięte cyfry 
organów rządowych, \ e  odstąpił wkrótce od 
tej zasady przy innyciniprowincyaeh miano­
wicie przy tych, które ifcianiczą zGalieyą, z 
czego wynikać się zdaje ' że z a m i e r z o -  
n e i n j e s t  n i e s t o a u p i k o w u  n i s k i e  
o p o d a t k o w a n i e  G u j i c y i .  Wiadomo, 
że co do taryf w Galicyit komitet objazdowy 
złożył obszerne sprawozdanie, oparte na ob­
jazdach w M ach 1877, 1878 i 1879 dokona­
ny c l i , które . wypracowane na podstawie 
studyum operatów szacunkowych znajdowa­
ło z początku w komisyi centralnej wszel­
kie uznanie, tak ze zamierzone p >dwyższenie 
podatku o U/* — 2 milionów zł. musiało 
być urażane za słuszne i sprawiedliwe. Z 
podziwienia godną szybkością odstąpił jednak 
przewodniczący komitetu objazdowego od 
wniosków tego komitetu ułożonych za jego 
zgodą i współudziałem i wniósł nagle znacz­
nie zniżone tar fy dla Galicyi. Przeciw tomu 
dziwnemu i uderzajcemu postępowaaii zało­
żyli dwaj inni członkowie komitetu objazdo­
wego zaraz na posiedzeniu stauowczy pro­
test. Wkrótce stało się publiczną tajemnicą 
że to pewien komitet bezimienny nie bez 
wiedzy rządu spowodował owo zajście, któ­
rego celem było faworyzowanie mianowicie 
G licyi." Po dalszych jeszcze inwektywach 
na komitet 18tu dochodzi petycya do nastę­
pujących konkluzyj: „W. I/.ba raczy 1) we­
zwać c. k. rząd aby przedłożone komisyi 
centralnej wskutek jednomyślnej uch ^ały 
sejmu dolno-austryackiego z 12 lip;a 1880, 
sprawozdanie dolno-austr. Wydziału krajo 
wego w przedmiocie regulacyi podatku g ru n ­
towego ściśle zbadtł i uwzględnienie jego 
komisyi centralnej zalecił; 2) aby, jeżeli 
skreślone w tej petycyi zajścia w komisyi 
centralnej nie sprzeciwiają się brzmieniu u- 
stawy w ten sposób, iżby jeden kraj koronny 
na korzyść drugiego nie mógł być pokrzyw­
dzonym ; 3) aby z uniknięciem dłuższej 
zwłoki w uregulowaniu podatku gruntowego 
nastąpiło wyrównanie istniejących niewłaści­
wości tak, iżby przy ustanowieniu głównej 
sumy podatkowej nie wypadła ua Ausiryę 
Dolną niestosunkowo wielka część podatku."

— Jedno z pism wydawanych w Wiedn111 
nadmieniło temi dniam i, że t. z. procedura 
objektywna przeciw dziennikom z każdy® 
rokiem częściej bywa zastosowywaną i że ^  
samym Wiedniu za urzędowania dzisiejszego 
prokuratora liczba takich konfiskat dosię' 
gła w jednym roku cyfry 300, która w 
tym roku znacznie już została przekroczoną- 
Prokurator hr. Lamezan sprostował to do­
niesienie w następujący sposób : Twierdzenie 
powyższe jest zupełnie nieprawdziwe. Liczba 
przypadków procedury objektywnej wynosiła 
dla druków wszelkiego rodzaju tak krajowych 
jak zagranicznych, tak peryodycznych ja^ 
nieperyodycznych, w Wiedniu w r. 1874 
93, wzrosła do r. 1876 na 97, w roku 187' 
wynosiła 54, w roku 1873 72, w roku 1879 
87, a w r. i880 dotychczas 117 z czego 24 
przypada na pewne produkta prasowe wy­
chodzące w Londynie i gdzieindziej, co do 
których nikt nie zaprzeczy, że zastosowani' 
§ 493 proc. kar. było uprawnione. Pozostaje 
przeto w r. 1880 na krajowe druki wszel­
kiego rodzaju tylko 93 przypadków, z których 
jednak także tylko pewna część na peryo- 
dyczną prasę treści politycznej przypada- 
Wynika stąd, że doniesienie powyższe jest 
prostem tendencyjnem zmyśleniem.

SPRAWY ZAGRANICZNE
(R e fo rm a wyborcza we F ran c ji ).

Parlament francuski przystąpi zapewne 
niezadługo do dyskusyi nad kwestyą reformy 
wyborczej, w skutek wniosku deputowanego 
Bardom przeciw któremu pierwotnie oświad­
czyła się komisya inieyatywy, a następnie, 
podobno pod wpływem G am betty, cofnęła 
swoje postanowienie i uchwaliła bardzo 
znaczną większością przedłożyć go Izbie

W reformie projektowanej nie idzie o 
zmianę zasady prawa wyborczego, o odstą­
pienie od głosowania powszechnego i zastą­
pienia jej np. przez reprezentacyę interesów. 
Zasada głosowania powszechnego ma pozo­
stać nietkniętą, zmiana dotyky jedynie for 
malnęj strony, sposobu wykonywania w y­
boru, amianowLte, czy wszyscy wyborcy w 
całym departamencie mają głosować na 
wszystkich posłów, których wybiera departa­
ment, jako jedno ciało wyborcze, czy też 
każdy departament ma być podzielony ua 
tyle okręgów wyborczych ilu wybiera posłów, 
tak r.by każde kolegium wyborcze wybierało 
tylko jednego posła. Obecnie przyjęty jest 
w.e Fraucyi ten ostatni sposób wybierania, 
zaś wniosek dep. Bordoui, popierany bardzo 
silnie przez Gambettę i jego zwolenników 
dąży do przywrócenia wyborów departamen­
talnych czyli tak zwanych technicznie we 
Francyi „wyborów z listy".

System wyborów z listy, jeżeli teraz 
zaprowadzonym zostanie, nie będzie dla Fran­
cyi nowością. Zaprowadzonym on został po 
raz pierwszy przez rząd tymczasowy francu­
ski dekretem z d. 6 marca 1848 r. zarzą­
dzającym wybory do Zgromadzenia narodo­
wego, a prawo wyborcze z d. 15 marca 1849 r. 
podniosło ten system do znaczenia ustawy 
zasadniczej, stanowiącej część integralną kon- 
stytucyi. Inaugurowany przez drugą rzeczpo­
spolitą system wyborów departamentalny eh 
upadł z nią razem i proklamacya z d. 2 gru 
dnia zapowiedziała, że wybory do ciała pra­
wodawczego odbywać się będą w pojedyn 
czych kolegiach nie zaś z listy, gdyż ten sy­
stem fałszuje ich rezultat Konstytucya d ru ­
giego cesarstwa w d, 14 stycznia 1852 r. 
ogłoszona utrzymała wybory pojedynczo, 
gdyż, jak powiedziano na wstępie, „lud wy­
bierając osobno każdego kandydata może 
łatwiej ocenić jego przymioty". Z upadkiem 
cesarstwa upadł także i ten system wyborów. 
Rząd obrony narodowej w d. 8 września 
1870 r. wydał dekret zarządzający wybór 
zgromadzenia nai odo wego w kolegiach de­
partamentalnych, na podstawie prawa z 15 
marca 1849 r. Tak samo postanowił dekret 
z d. 29 stycznia 1871 r. Dopiero po 24 maja, 
komisja trzydziestu opracowała projekt p ra ­
wa wyborczego. Złożona w większości z ży­
wiołów nieprzyjaznych republice, zaprojek 
to wała zniesienie wyborów z listy. Po u- 
chwaleniu jednak konstytucji system wybo­
rów z 1 sty odzyskał znowu przewagę o tyle. 
że przyjęty został w projekcie przedłożonym 
Izbie przez sprawozdawców de Marcere i Ri- 
card. Do tego projektu deputowany Lefóvre- 
Pontalis wniósł jako poprawkę postanowie­
nie, i*, każdy poseł ma być wybieranym od­
dzielnie w swoim okręgu i po dwudniowych 
rozprawach, w których brali udział najzna­
komitsi mówcy lewicy, a w ich liczbie Gam- 
betta odpowiadający Buffetowi, oraz po prze­
mówieniu Dufaurea imieniem rządu za po­
prawką , poprawka została przyjętą słabą 
większością 357 przeciwko 326 głosom.

Taki jest historyczny przebieg tej 
sprawy.

Pod względem wpływu systemu wy­
bierania na wybory, zauważyć najprzód na­
leży, że tak samo wybory z listy jak poje­
dyncze mogą dać Izbę mniej lub więcej re- 
publi ańsko usp sobionę, mniej lub więcej



postępową lub konserwatywną. Przeważnego 
zatem wpływu na usposobienie Icby taka 
ztniana formalna w spos -nie wybierani mieć 
hie może. Znaczenie jej jest inne. Sy-iem 
Wyborów z listy zamjka zupełnie w tęp du 
parlamentu Oi-obistościom drobnego nacze­
pia, lokalnym mężom s ann . których sława 
i powaga nie sięga po za ; bręb j- d^ęj pa ­
rafii, jednego wyborczego okręgu Przeci­
wnie system wyborów pojedynczych ut.ru 
dnia wejście do Izby ludziom, którzy mogli 
wprawdzie położyć wielkie zasługi <iU kraju, 
raogą pcsisdoć przymioty naj dpowiedniejsze, 
w żadnym jednak punkcie kraju nie położyli 
zasług miejscowych. Z drugiej strony w ob- 
szerniejszem k l e  wy bom em  znajduje z wy 
kle stosunkową liczbę reprezentantów mniej­
szości wyborców, gdy w pojedynczych wy­
borach mniejszość, chociażby jej cyfra była 
bardzo poważną, pozostaje bez żadnej repre- j 
zentacyi. Z teoretycznego zatem stanowiska 
Wybory z listy przy głosowaniu powGzech- 
nem zdają się mieć stanowczą wyższość, 
zwłaszcza, że dają Izbę złożoną z człouków 
z ogolniejsizego punktu widzenia zapatrują­
cych się na sprawy państwa, gdy Izba wy­
szła z pojedynczych wyborew jest niejako 
zbiorem reprezentantów jozmaitych intere 
sów lokalnych.

(B roszura k s ięc ia  D e azes).
Były minister spraw zagranicznych za 

rządów Thierea i Mac-Mahona, książę Deca- 
zes, wydał broszurę polityczną, zawierającą u- 
sprawiedliwienie polityki stronnictwa kon­
serwatywnego. Broszura księcia zawiera obuj 
rozdziałów, w których autor usiłuje dowieść, 
ie  konserwatywna dyplomacja potrafiła zni­
weczyć plany Bismarcka przeciw Francy i 
Utrzymuje naprzód książę Decazas. ż« przyj­
ście do steru mężów z 24 maja 1 owikłało 
szyki Bismarcka, politycy ci bowiem nie 
przyłączyli się do Thiersowski h demonstra­
cji bezwzględnego zaufania dla księcia kan­
clerza niemieckiego i Manteuffia. Dawne zgro­
madzenie nie chciało mianowicie słyszeć o 
zaniechaniu uzbrojeń, co Thiers przyrzekł 
Niemcom M iększ;ść Izby uio ch -inła takic 
brać na seryo pod rozwagę zastrzeżeń han­
dlowych, które Thie’8 1 kkomyśiuie wcielił 
do stypulacyj pokojowych. Twierdzono rów 
nici, że książę Bismarck w epiawie zaw;- 
kłań z Watykanem liczył prawie na pewne 
na Thiersa. Korespondencja Bismarcka z Ar- 
nimem miała księciu Deeazes otworzyć oczy. 
Przekonał się z niej, jak zapewnia w br - 
szurze, i i  po wojnie 1870 roku Bismarck 
nie poczytywał jeszęze Fraacyi za dostatecz­
nie osłabioną Ażeby dopiąć tego celu, to 
jest ubezwładnić Francyę kanciarz niemie 
cki postanowił użyć wszelkich środków. U 
eiłował Francyę tak zająć, by nie miała cza­
su uddać się pracy nad powetowaniem strat 
i odzyskaniem sił. Rozpoczął się wówczas 
ze strony Niemiec cały szereg prowatacyj. 
ks. B.smarck obwiuiał Francyę o ruziua.ie 
kompromisy któreby w istocie kompromito 
wały rząd franeu»ki. W obwinu mach tych 
była naprzykłod mowa o porozumieniu z 
karlist&fui hisz-psńskioii, o relacyaib z du­
chowi; ństwim niem eckiem, słowem miota 
no rozliczne oskarżania, była ty liro wypro­
wadzić Francyę z oględnego stanowiska Ali 
na szczęście — nisze ks. Deeazes — dyplo- 
macya francuska potrafiła prowokacje te wy­
minąć. Wówczas jednakże ks. Bismarck u 
ciekł 8>ę do nowych w tym rodzaju mane­
wrów. Na początku roku 1875 czasopisma 
pruskie i agenci rządu pruskiego, zaczęli 
głosić, że uzbrojenia francuskie wymierzone 
są przeciw Niemcom. 1 ten zamach odparła 
dyplcmacya konserwatywna, udowadniając 
szczerość pokojowego usposobienia. Oskarże­
nia ks. Bismarcka miały tylko ten skutek, 
że ze wszystkich stiou doradzano mu aże­
by przestał niepokoić Francyę. Rady takie 
nawali Niemcom mianowicie ks. Gorczakow 
1 lord Deiby. Rządowi fraucuskiemu nato­
miast dor-d ano przyspieszyć o ile m o ż n o ­
ści reorganizację wojskową Gdy kanclerz 
niemiecki spostrzegł, że Europa nie ma o 
choty wystawiać Francy i ponownie na za 
*ikłaq,a, usiłował zakłócić zgodę mocarstw 
fturopcjskich. W kilka miesięcy potem wy­
buchła kwestya wschodnia. Ale dyplom acja 
konserwatywna nic poszła i tym razem na 
Up. Zajęła stanowisko egiędne, przyłączyła 
fiię do m&n.festacyj rządu austryeoki. g >, do 
metrsoryału bej lińskiego, konferencji stam ­
bulskiej, protokołu londyńakug.', któie to 
Wszystkie akta miały na celu bardziej zabez­
pieczyć nietykalność Tureyi, niż tu uciyuił 
traktat berliński i anglo- turecko - azyslyck 
konweneya. Gdy woj pa wybuchła, dyplona- 
eja  francuska oznajmiła że wi-jny tej nie 
Pochw&la i oświadczyła bazwględaą ncutral 
aość Francyi. Nastąpił jutem  upadek rządu 
konserwatywnego. N tern też kończy się 
ndpowiedzialn-ść konserwatystów a rozpo 
®zyna odpowiedzialność republikanów. Ci u- 
dają się na koDgrts do Berlina, ażeby za­
znaczyć wpływ F rancji. Gdy konserw,rtyści 
utrzymywali z Bismarckiem tylko stosunki 
Pożądane i niezbędne, rcpublinanie zapra- 
fesęli stosunków ścisłych. Położenie dyplo­
matyczne pozostało jednak mniej więcej ta
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kie samo. Kompromitacja właściwa rczpo-
‘ czyn się dopiero % upadkiem Mae-Mshona 
Francja, według s. Docates, jest ebecnie
odosobniona nie ma żadm gr sprzymier eń 
-i z wyjątkiem p. Crispr g ), który niegdyś 
podsrezuwał przeciw kon rwatystom fran­
cuskim, oraz l wyjątkiem r dykalizum euro­
pejskiego. H e tm an a s nil' 1 «'ów. Zbliż ,,;e 
j,,ę i uprzejm sć io publii ino w — mu; 
ks. Deeazes — odpłacił Bismarck przymie­
rzem z Au iryą przeciw F rancji. Frayum  
rzu to, obmyślane jojzeze w r ISi5, rozbiło 
się wtedy o iocbąć Anstry;. — W  końco­
wych ustępach brus ury interpeluj,; były mi­
nister r/ad  obe-ny. jakie są jego ziimiary, 
oskarża Gambcttę. że ma zamiary wojowni­
cze i zaklina rząd, ażeby się nie wdawał w 
przedsięwzięcia awanturniczo, lecz po wyko­
naniu traktatu berlińskiego, odwołał eo prę­
dzej fl 'tę-

(Obrady nad adresem  w Atenach'.
Prace parlamentarne w Izbie greckiej 

doznały dwukrotnej przerwy z powodu śm ier­
ci księżniczki. Olgi i deputo snego Zaimisa, 
dlatego Izba niewiele spraw dotychczas za­
łatwić mogła Położenie finansowe kraju i 
siły jego zbrojnej charakteryzują niewątpli­
wie najlepiej dwa e.ą>osć ministrów Sotiro- 
pulo i M arr-michslisa. które miały uzupeł­
nić program ministra Komundurusa. Smutne 
p łożenie finansów- Grecji, przedstawione 
w spra ozdaniu min stra* Sotiropulo, sprze­
czne jest bardzo z wojowniezem usposobie­
niem reszty członków gabinetu. Charaktery­
styczny jest t ikro ustęp, w którym minister 
finansów z ,i dn- j strony uzuaje, że uzbroje­
nia nie są zgodne z aa& bami materyalnami 
kraju, a z dregioj twienlii, że cofać się już 
nie można, ro się na wojnę zdeeydo-
wauo.

Nąjdłuż ze obrady w Izbie toczyły się 
nad adresem Korni <y& adresowa, w której 
większość zajmowała opozycja, wypracowała 
adres tchnący duchem wojowniczym i bę­
dący równoc eśnie prawie wyrazem nieufno­
ści dla byłego gabinetu Tr kupisa. Przeciw­
ko ministerstwu, które ustąpiło, zawiera adres 
niemal akt oskarżenia o naruszenie komty 
tucyi. Ustęp ten miał być natchniony przez 
zmarłego świeżo deputowanego Zaimisa. Za 
rzut, odnosi s ę. głównie do odroczenia par 
lamentu z powodu nieobecności króla, w 
owej chwili, kiedy uruchomienie tirmii z Tę­
żało od u-hwały Izby. Postępek ten poczyty­
wano i zarzucano gabinetowi jalro naruszę 
ni- konstytucji, za co opozycja ehe:-da ko­
niecznie postawić gabinet w stau oski.-że­
nią. Jakkolwiek radykalna opozycya kroku 
tego formalnie nie zrobiła, poprzestając na 
zaznaczeuiu zamia u, to jednak ustęp adresu 
mówiący o lej sprawie. n ;e i le się różni 
od formalnego oskarżenie. Gry po śmierci 
deputowanego Z* i na iŝ t ustęp ten eh'-i no z 
adresu uchylić, sprzeciwił eie temu i zapro­
testował aurn Trikupis. W dłużnej przemo­
wie oświadczyf, żo nie prayimuj» żadnych 
względów. Twierdził, że kousty1 cyi ni-1 n a ­
ruszył, ale jeżeli uważają za winnego to 
niech Izba postawi go w st uio oskarżenia. 
Żądeł, ażeby go stawiono przi d sądem a 
tam dowiedzie swojej niewinn iści. W celu u- 
gprawiedliwienia swtgo postępowania, roiWo
d iił się długu w przedstawianiu politycznych 
wypadków, które poprzedziły okres bję- 
cm przezeń rządu. Zarzucał Koraunduro- 
sowi, żt nie czyt ł  aktów złożonych w mi 
msterstwie praw zagranicznych i jego ko­
respondencji z królem. Są tam dowody, że 
tylko ulegając konieczności odroczył otwar 
eie parlamentu. Minister)um Kimundurosa, 
które obecnie przedsięwzięło uzbrojenia na 
większą skalę niż poprzedni gabiuct, nie 
byłoby z pew nością inaczej postąpiło. Gdyby 
był odroczył uzbrojenia, to mógłby go oska­
rżać Koiuiindiiros , i,h* gabinet czynu jakim 
jts t obicuy, nie ma prawa oskarżać swoich 
poprzedników t a przygotowania wojenne 
Twierdzenia Trikupisa o zaleganiu aktów, 
luórych Koaunduros nie czytał, wywołały 
ciągnące ię przez kilka posiedzeń rekrymi 
nacye, puczem Trikupis wezwał wprost Ko- 
mundurosa, aieby lepiej szukał w archiwa1 h, 
gdyż ou ma w ręku wsjystkie kopie aktów. 
Po dwóch dniach przytył w istocie Kouiun- 
duro? do Izby z aktami dyploinatycznemi i 
oświadczył, że ioda je do wiadomości, gdyż 
zawierają dowód, że Trikupis „działał samo­
władnie i wbrew radom podawanym mu z 
zagraił:cy“. Przeciwko ezy &niu powyższych 
aktów zaprotestował wtedy Trikupis , zape­
wniając uroczyście, że skompromitowałoby 
to przyszłość Gre-yi. Nie zgodzono się ró­
wnież na wni sek złożenia aktów dotyczących 
u p r zydeota . żeby t- ażdj z deputowanych 
mógł przejrzeć jo poufni«, ponieważ i to u- 
znaito za niot ozpieczne i w ten sposób spra­
wa ta 7.o dała w zawieszeniu. W ciągu obrad 
dowiedziała tię  Izba wielu niepociesząjąc.ych 
szczegółów o stanie armii. Minister wojny 
w przemowie swej wyłuszczał liczue niedo­
sta tk i, jak brak umundurowania, niep my- 
slny etan wojska w ogóle, brak podofice­
rów itp.

1880.

K R O M K A
=  C. k. Nam iestnictwo nadało pre- 

1 zeaty u beneńoya rejiae collationis gr. kat. 
i kooperat rowi ks. An oniemu Warchlakowi w 

Miń ,v e , gr. kat. kooperatoro .vi Konstantemu 
Kozłowskiemu w Żegestowie, a gr kat probo­
szczowi Mikołajowi Debelskiemu w Ktuczowie 
wielkim i małym.

t  Dwaj sędziw i obyw atele miasta 
naszego, znam i szanowani w szerokich kołach 
kupey Jan Klein i Józef Ostrowski, zmarli t-emi 
dniami we Lwowie.

=  Do Rady powiatowej drohobyckiej 
wybrany został z kategoryi handlu i przemysłu 
p. Lu zer Gartenberg, współwłaściciel fabryki 
paniny, zaś przez radę grniuną miasta Droho­
bycza wybrani zostali do miejscowej Rady po­
wiatowej pp. Wiktor Blażowski, burmistrz; 
Hersrh Gr.udhauimer, zastępca burmistrza; Se­
weryn Arzt profesor gimaazyalny; Jau Niewia­
domski, obywatel mDjski; ks Aleksy Ton-ński, 
gr. kat. katecheta; Mojżesz Gartenberg, prze- 
mysłowieo i Aleksander Sohorr, assesor.

=  Wybór uzupełniający jednego 
członka Rady powiatowej w Kałuszu z grupy 
większych posiadłości rozpisano na dzień BO 
grudnia bieżącego roku. Wybór ten odbędzie 
się w mieście powiatowem o godzinie i w lo- 
kalnościach, wskazanych w kartach legityma­
cyjnych , które doręczy wyborcom o. k. sta­
rostwo.

(S  W.) O e m ig r a c j i  p o lsk ie j do
Ameryki przesyła nam nasz korespondent no 
wojorski następujące daue, które zawdzięcza 
grzeczności komisarzy emigracyjnych w Castle 
Garden. Od dnia 1 stycznia do dnia l listo­
pada przybyło do New-Yorku około 1?.137 
osób narertowoś-.-i polskiej, dwie trzecie tej 
liczby płci męzkieu według poniższej klasyfika- 
cyi. Osób, które kazały się wpisać, jako przy­
bywające wprost z „Polski" (między uiemi było 
dużo żydów z Królestw:-, zawsze obstających 
przy swej polskiej narodowości) raę.iczyzn 1.142, 
kobiet 735. razem 1.877. Ogólna emigracja 
niemiecka wynosiła 84 t>B8 głów. Przypuszcze­
nie więcej niż prawdopodobne pozwala orzec, 
że 10 na sto tvch emigrantów urodziło się w 
W. Ks. Poznańskie®, Śziązku i Prusieoh poi 
skich Zapisanych-z „Rossyi“ było 4.854 dusz, 
a w tej liczbie znajdowało się przeszło 2.000 
polski-h katolików i żydów. Samych Litwinów 
w części po pdsku nie mówiących, było prze­
szło 500 Ogólna emigracja z A ust yi przed- 
litawskioj wyui-siła 12.- 04, z Węgier (Słowa­
ków) 4.363. Stosunku Galicyan do ogółu wv- 
ehodźtwa prze ilitawskiego nie możemy podaó z 
pewnością, jednak wiemy, że przybyło najmniej 
5()0 P.laków z Austr-i. W New-Yorbu zwykło 
lad-, waó «>edm dziesiątych częś-u wszelkiej emi 
gra yi do Ameryki przybywającej, a wychodź 
t co polskie wyjątku * tej r guły nie tw->rzy; 
zawijając liozuie do Bostonu, F-lodefii, B.Jti- 
morv naiewszystko i pewnych portów w Te­
ksasie. W r. b. przybyło uie.mało do BJtiinory. 
Ziaje się więc że oprócz liczby w New-Yorku 
przyjętej, jeszcze ok ło 3.951 naszych rodaków 
w innych miejscach wylądowało, a suma ogólna 
emigracji doje pow.żną cyfrę 1 7 .0 8 3  osób. Po 
Wielkiej Brytanii, Niemczech i państwach skan- 
djnayskioh Polacy dr-etarczyH najliczniejszego 
kontyugensu emigrantów w r. b., jak dowiedzie 
nnstęuujące obliczenie: Iriaodezyków przybyło 
do Ni-w-Yorku 71.603, Anglików 50 454, Szko­
tów 12 640, Niemców razem 76.178. Szwe­
dów 39 186, Norwc.gozyków 19.895, Duńczy­
ków 6.576. Szwajcarów 6 156, Francuzów 4.313 
i t. d. Ogół emigracji teg; roo.mej wynosił za 
dziesięć miesięcy 480 000 — więcej niż w ja­
kimkolwiek poprzednim całym roku. Ponieważ 
zaś wyehodźtwo napływa wyjątkowym sposobem 
nawet w bieżących, zimowych miesią cach więc 
wolno przypuścić, że w r. 1880 c-k-ło pół mi­
liona Europejczyków w Stanach Zjednoczonych 
się osiedli.

— Kaznodzieja żydowski ze Lwowa, 
dr. Loweusteiu. jak donoszą d/ienniki wiedeń­
skie, mieć będzie we czwartek odczyt w sa l  
Bósendorfora w Wiedniu, na temat „Natan 
Lessinga a anti-semityzm “

* Zapiski policyjne. Skradziono słu­
żącemu W. M. ze stajni pod 1. 19 przy ulicy 
Subkowskiej biały kożuch barani z czarnym 
kołnierzem, panu J. S. z wozowni pod 1 34 
prty ulicy szpitalnej dwa skórzane fartuchy od 
powozów, panu S B. ze sieni pod 1. 12 przy 
placu Bernardyńskim beczułkę piwa, panu J. 
B z pomieszkania pod 1. 3 przy ulicy Biygi- 
ckiej czarne palto, surdut czarny, dwie kami 
zelki i inne rzeczy; panu J - B. ze strychu p, d 
1 10 pszy ufiey Kuźmierzowskiej lisie futro 
nokryte snkn-m i kilkanaście sztuk bielizny: 
ani J  B z kieszeui sakiewkę czarną z żół- 

L  obuciem, w k tó rej znajdbwał się weksel 
wys*awiony na 50 zł. z podpisem Czajkowski.) 
i  kartę zastawni zą bauku hipot na les kra­
kowski- haudlarzowi owoców A B szeroki pas 
huculski skórzany, w którym znajdował s-ę 
czerwony skórzany pugilares z dokumentami; 
panu W. G ze sklepu 1 29 Rynek zegarek 
srebrny anker o 15 kamieniach, 2 kopertach 
wewnątrz czarno kratkowanych.

— Organiści tutejszych kościołów pa­
rafialnych proszą szanownych parafian, aby 
tak zwaną kolen.ię czyli opłatki przyjmowali
tylko od takich osób, które do tego mają pise­
mne upoważnienie, wydane z urzędu parafial­
nego, a opatrzone własnoręcznym podpisem 
miejscowego proboszcza i pieczęcią parafialną.

— Uczony p u d ró  nik austryacki dr 
Oskar Lena, według depesz z Marokko, dotarł 
szozęśliwie przez Timbuktu do Senegalii, w 
środkowej Afryce. Jest to czwarty Europejczyk, 
który w nowszych czasach odwiedził T mbuktu. 
Poprzednikami jego byli; major angielski Laing, 
który w roku 1826 został w powrocie z tam- 
tąd zrabowany i zamordowany, Francuz Caillie, 
którj w tym sanram roku od połndnia dostał 
się do Timbuktu i Marokko, oraz w roku 1853 
słynny podróżnik niemiecki Barth.

— Kongres patentowy, w którym 
brało udział 18 państw przez swoich reprezen­
tantów, po trzytygodniowej czynności dnia 21 
b. m. zamknięty został w Paryżu. Kongres wy­
pracował projekt konwencji patentowej, według 
którego urządzone będzie w s.wajcarsKim Ber 
nie międzynarodowe biuro dla załatwiania spor­
nych spraw patentowych, na wzór podobnych 
biur międzynarodowych dla spraw pocztowych 
i telegrafi-znych. Przyszły kongres odbędzie się 
w roku 1883 w Wiedniu.

— Księżna Clievreux, jedna z naj­
znakomitszych dam stronni twa legitymistyczno 
kleryka!nego, zacytowana została przed sąd po­
licji poprawczej w La Fleehe, ponieważ przy 
wypędzaniu Benedyktynów w Solesmes wypo- 
Iiezkowała żandarma.

— Dwie córki snłtana Abduł Ha
rnida, księżniczki Mediha Sultanah i Naila, 
w tych dniach mają wyjść za mąż jednocześnie. 
Obie nie liczą jeszcze lat 15. Księżniczki wy­
brały sobie mężów same. W posagu otrzyma 
każda pewną sumę w gotówce, pałao i kilka 
niewoluio.

— W ielkie śn iegi spadły w ostatnich 
dniach w północuym i środkowym Tyrolu. Na 
drogach leżały takie zaspy, że wozy pocztowe
musiały czekać na uprzątnięcie ich.

— Trzęsienie z ie m i, według Pet. 
Wird. nawiedziło w nocy na 14 b. nu. miasto 
Tyflis na Kaukazie.

— Pożar zniszczył dnia 25 b. m. fa­
brykę tkacką firuy Edward Friedmann & Comp. 
w Fulnie pod Przerowem, do szczętu. W pło­
mieniach utracił żyoie dyrektor fabryki. Wielka 
liczba robotników pozostała bez utrzymania.

—  Okropną śm ierć znalazł pewien 
podróżny w drndze z miasteczka Farmos do 
Poroszlo na Węgrzech Wśród drogi ugrzązł w 
błocie tak, że już się nie mógł z tej toni wy­
dobyć i na drugi dzień znaleziono go tam 
nieżywego.

— Okropne nieszczęście zdarzyło
się przed tygodniem w fabryoe New British 
Iron C- mpauy w Rnab n, w Anglii. Eksplodo­
wały dwa kotły parowe i w skutek wybuchu 
czterej robotnicy utracili żyoie na miejscu, trzy­
nastu zostało ciężko, a wielu lżej poparzonych. 
Budynek, w którym się kotły znajdowały, zni­
szczony został do gruntu, a sąs ednie znacznie 
ucierpiały. Wybuch poreznosił na znaczną odle­
głość odłamy kotła, ważące do 60 centnarów

— Ofiarą m orderstwa, według depe­
szy z Liuzu, padł w tych dniach właściciel 
dóbr Jan Holzinger w Siering Zwłoki jego 
znaleziono na polu ped wsią okryte 40 ranami. 
Morderstwo dokonane zostało ze szczególnem 
okrucieństwem; jedno oko wyjęto nieszczęśli­
wemu, Kośó nosową zgruchetano. W ręku ści­
skał zamordowany kouwulsyjme kosmyk wło­
sów, który widocznie w śmiertelnych zapasach 
wyszarpał swojemu mordercy. Ten ostatni zra- 
b.wat zamordowanemu portmonetkę z kwotą 
200 zł. w gotówce. Dwie prszlakowane o tę 
zbrodnię osoby zostały uwięzione.

— F io łk i i poziom ki. Jak docosk 
P. L i ,  w hrab-twie Hunyady na Węgrzech 
pełno w ostatnich dniach można było zbierać 
poziomek i fi iaów. Na targu w Dewie można 
codziennie dostać świeżych poziomek.

— W Nazarecie odbyło się dnia 1
b. m poświęcenie wspaniałego ołtarza, ofiaro­
wanego do tamtejszego kościoła Franciszkań­
skiego przez i-esarza Franciszka Józefa. W uro­
czystości wzięfy udział wszystkie oprócz kato­
lickiego wyznania chrzcściańskie. W kazaniu

•poduiósł proboszez miejscowy zasługi Najj. Do­
mu Uab,burskiego około kościoła i ludnośei 
katolickiej w Palestynie.

— B a n d y c i aa wyspie Sardynii zamor­
dowali niedawno właściciela kopalni p. Igle- 
zias kiedy w towarzystwie służącego powracał 
z kopalni do domu, mająo przy sobie sumę 
4 000 lirów, którą zbójcy zrabowali. Służącego 
tak ciężko ranili, te wkrótce także zakończył 
życie.

— N iezw ykły  rozbitek. Na pćłno-
cnem wybrzeżu Szkocyi wyrzuciły w tych dniach 
fule nieżywego wieloryba, 80 stóp długiego.

(r) U p a r ty  samobójca. Smutny, ale 
•■zadki we Fram-y- wypad-k miał miejsce nie­
dawno w Compiegne. Młody człowiek z kon 
tyngensu zeszłorocznego przybył do swego kor- 
puiu. Był on tak zrozpaczony myślą, że przez 
pięć lat musi służyć przy wojsku że kilkakro­
tnie już okazywał postanowienie odebrania so



bie żyda. Przed opuszczeniem Montreile miejsca 
swego urodzenia , usiłował powiesić się ; w dro­
dze na kolei żelaznej do Compiegne zaledwie 
koledzy wstrzymali go od wyskoozenia z wago­
nu, nakoniec będąc już w koszarach wyskoczył 
oknem z pierwszego piętra. Podniesiono go po 
ranionego i zaniesiono do szpitala, gdzie nare­
szcie udało mu się spełnić samobójcze posta­
nowienie. Z powodu pokaleczenia się w upad­
ku z okna, doktor kazał mu postawić pijawki 
na pleeach. Gdy go położono do góry plecami, 
chory wyjął z ki szem nóż , otworzył go i nie 
wymówiwszy ani słow a, nie wydawszy jęku, 
wbił go sobie aż po rękojeść w piersi i iskonał 
pod ręką chirurga stawiającego mu pijawki, ale 
spostrzeżono to dopiero, kiedy krew z serca 
zaczęła przeciekać na podłogę.

(V) Dla amatorów w an ili. Wkrótce 
nie będzie już potrzeba płacić tak drego jak 
dotąd za tę wonną i tak ulubioną przyprawę 
o iast, cukrów i likierów Znakomici ohemicy 
Harbig i Tieman doszli, że żywica modrzewio­
wa zawiera pierwiastek krystaliczny mający za 
pełnie woń wanili i pierwiastek ten nazwali 
larycyną , następnie przekonali s ię , że inne 
drzewa iglaste, cisy, świerki, jodły wydają tak­
ie ten pierwiastek, zmienili zatem jego nazwę 
na koniferynę. Założono już we Francyi fabry­
kę, która w pierwszym roku wydała ilość tych 
wonnych kryształów, mogącą zastąpić 15 kilo 
gramów w anili, a nie trzeba zapominać, że 
kilogram wanil, płaci się en gros, na miejscu 
w Ameryce, po 200 fr. Cena koniferyuy jest 
już obecnie o pół niższą, a przy rozwinięciu 
się fabrykacyi znacznie jeszcze może się zniżyć

Notatki literacko-artystyczne.

(b) W ieczór M ickiewiczowski. Do­
rocznym a ohwalebnym zwyczajem Wydział Czy 
telni Akademickiej poświęcił sobotni wieczór 
nczczenin pamięci nieśmiertelnego twórcy P ana 
Tadeusza. Zachęcona znaczeniem obchodu i uro­
zmaiconym programem publiczność zgromadziła 
się bardzo licznie w wielkiej sali ratuszowej. Z 
powodu spodziewanego przepełnienia s a l ,  dla 
dam wyłącznie przeznaczono galeryę, sala zaś 
sama była przypeiniona młodzieżą, w pośród 
której zajęli miejsca zaproszeni na obchód pro 
fesorowie uniwersytetu, znakomitsi obywatele 
i reprezentanoi prasy. Przystrojenie sali pozo 
stało takie samo jak w lataoh przeszłych. Śro­
dek estrady w głębi zajmowało popiersie poe­
ty otoozoue znikomym symbolem nieśmiertelno­
ści, zielenią.

Obuhód zagaił przewodniczący Czytelni 
Akademickiej p. A. Łisiewicz treściwym, od­
powiednim do okoliczuośoi i wymownym bez 
ubiegania się o efekt wstępem, w którym pod­
niósł, że ćwierć wieku już upłynęło od zgonu 
mistrza i drugie pokolenie zaczyna hołd pozgon 
ny oddawać jego wspomnieniu, a przecież żyje 
on pośród nas i utworami swemi oddziaływa 
tak jakby ręka jego jeszcze dotykała wieszczej 
lutni, bo pieśń genialna nie umiera chcć Boho- 
dzi do grobu jej twórca.

Po tej oklaskami przyjętej przemowie p. 
F. Neubauser wykonał polonez i mazurkę Cho­
pina z szezęśliwem i wiernem oddaniem myśli 
kompozytora, który jest taką chwałą naszą w mu 
zyce jak Mickiewicz w poezyi któremu za­
tem niejako z prawa należało się naczelne miej- 
sce w programie Mickiewiczowskiego obchodu. 
Następnie P. J. Straszyński odśpiewał Czarną 
sukienkę Żeleńskiego a p. F. Schmelkes ode­
grał ua skrzypcach balladę Yieuxtemps’a i 
Cltanson polonaise Wieniawskiego. Obu wyko­
nawcom publiczność nie szczędziła oklasków, 
które mają prawo przyjąć nietylko jako zaohętę 
i podziękowanie za przyjemną chwilę, lecz jako 
wyraz uznania należnego ioh talentowi. Wiecz­
nie piękna, a niełatwa do należytego wygłosze­
nia Oda do młodości, stanowiąca prawie ko­
nieczny ustęp w programie obchodów Mickie 
wiczowskich przez młodzież akademicką urzą­
dzanych, znalazła bardzo dobrego tłómacza w 
p. J. Czermaku, który rozporządzająo znakomi­
tym zasobem głosu umiał użyć go do uwy­
datnienia wszystkioh odcieni wzniosłej dykcyi 
poety.

Pierwszą część programu zakończył p. My- 
szuga odśpiewaniem ary i kurantowej z opery 
Straszny dwór Moniuszki, zbierając jak za 
każdym swoim amatorskim występem obfite o- 
klaski.

Odczyt p. A. Mazanowskiego p. n. W pływ  
pieśni gminnej na rozwój idei w Konradzie 
Wallenrodzie ukaże się zapewne w druku i 

rzeczywiście zasługuje na to, ażeby został po­
znany przez publiczność szerszą niż jedna sala 
objąć może. Prana ta stanowi bardzo dobrze n a - ' 
pisany przyczynek do studyów nad Adamem a 
mianowicie nad g.-nezą idei zasadniczej W al- i 
lenroda, która w chwili powstania poematu z 
takim zapałem została przyjętą, że dopiero pó­
źniej zwracać poczęto uwagę na jej niebezpie­
czeństwo i ujemne strony etyczne.

Utalentowany skrzypek p. Schmelkes dał 
się jeszcze słyszeć po raz drugi wykonywając 
elegię i mazurek włdsnej kompozycyi, któremi 
dowiódł, że z talentem wykonawcy łączy rzad­
szy nierównie talent kompozytorski. Tak elegia 
jak mazarek, który autor wykonawoa na ogólne 
żądanie powtórzyć musiał, każą się spodziewać, •

. że z udatnemi kompozyoyami p S. ozęśoiej w 
j przyszłości spotykać się będziemy.

Obchód został zamknięty przemówieniem 
' do młodzieży prof. Euzebiusza Czerkawskiego , 

którego poważnym a serdecznym słowom towarzy- 
. szyły pełne zapału jednomyślne oklaski zgro­
madzonych.

W ciągu obchodu odczytano nadesłane do 
komitetu teleg-amy od czytelni akademickiej w 
Krakowie, od „Ogniska" w Wiedniu i od in­
nych kółek młodzieży polskiej w obrębie mo­
narchii i za granicą.

G O S P O D A B S T WO I  HARBHŁ
|  T a r p ;  l w o w s k i .  (Sprawozdanie 

tygodniowe Izby handl. za czas od 18 listop. 
do 20 listopada.) Wszystkie ceny za 100 kilo­
gramów. Pszenica 9 75 do 10-75 zł. Żyto 9‘40 
do 10-50 złr Jęczmień 5-70 do 7-25 złr. Owies 
5-80 do 6'T(5 złr. Hreczka 6 ‘75 do 7-25 złr. 
Kukurudza zeszłoroczna 6 dO do 7 25 złr. 
Kukurudza nowa 6-— do 6 50 złr. Proso 
6*— do 6 25 zł. Groch do gotowa.ia 7-— 
do 1O-50 zł. Groch pastewny 7-— do 8 -— 
złr. Soczewica — •— do — *— złr. Fasola 
9-— do 12-— zł. Bobik 6.— do 7-— 
złr. Wyka 5-— do 5-30 złr. Koniczyna 
najprzedniejsza 20-— do 50-— złr., przednia 
— •— do — •— złr., średnia — •— do —  — 
złr., poślednia — •— do — —  złr. Tymotka 
16‘—  d o '17-— zł. Anyż rossyjski 34-— do 
37-—  złr. Anyż płaski 36’— do 39'—  złr. 
Kminek 22 —  do 26-—  złr. Rzepak zimowy 
1120 do 1160 złr. Rzepak letni 10-70 do 
11’— złr. Rzepik zimowy 10-75 do 11*— złr. 
Rzep k letni 10'50 do 11-— złr. Lniaaka 
9 50 do 10-50 złr. Nasienie lniane 11 50 do 
12-25 zł. Nasienie konopne 6-80 do 7-25 złr. 
Chmiel 55'— do 60"— złr. Spirytus gotowy 
80 40 do 31-25 złr.

OSTATUIA j?0CZ'j!A

W ienrr Zeitung z dnia 27 b m ogło 
siła sankeyonowauy przez N-jj. Pana preli­
minarz wspólnego b u d ż e t u  na rok 1881.

R a d a  p a ń s t w a ,  która miro rozpo­
cznie na nowo awe posiedzenia, znajd -e 
dość obfity matsryał do pracy Większa część 
przedłużeń nie przeszła wprawdzie jeszcze 
przez komisye. jednakże są już i takie, któ 
ro kwalifikują się do „brad w pełnej Izbie. 
D > rzędu t y o e t a t n i i  h należy postawiony 
na porządku dziouuym jutrzejszego posiedze­
nia projekt ustawy o poborze podatku od 
drobnej sprzedaży płynów spirytusowych, tu­
dzież wypracowany przez komiscyę na pod­
stawie rządowego przedłożenia projekt usta­
wy „dla zaradzeni'. nierzetelnemu postępowa­
niu przy interesach kredytowych “ Ostatni 
ten projekt, o którym powiada Pres.se, że 
przebył w komisyi prawdziwą drogę ciernio­
wą, będzie niezawodnie przedmiotem ri kła 
dnego rozbioru w I.b ie i zajmie prawdopo­
dobnie wiele czasu. Oprócz tych dwóch pr. - 
jrktów mogą być postawione na porządku 
dziennym sprawozdania komisyi legitymacyj­
nej o niesprawdzonych dAąd wybirach 
z Galicyi W dalszym ciągu wejdą na­
po wrót do Izby deputowanych dwa projekty 
ustaw, zin'enion"e przez Izbę p:tuó , a m ia­
nowicie projekt ustawy o opodatkowaniu sto­
warzyszeń przemysłowych i ekonomicznych, 
tud neż przedłożenie rządowe o ułatwieniach 
przy legalizacji, które odrzucone przez Izbę 
deputowanych, w Izbie panów uchwalone 
zostało. W komissyach Izby d putcwanych 
traktowane będą w ciągu tej sesyi bardzo 
liczue i ważne sprawy. Oprócz budżetu na 
rok 1881, który przedewszystkiem musi być 
załatwiony, przyjdą pod obrady w komisjach 
następujące projekty : o ustaw.e przemysło­
wej, o kougrki duchownych katolickich, o 
obronie krajowej, o zmianie ustawy wojsko­
wej o uregulowaniu instytucyj asst-kuracyj- 
•liych, o wydaniu pragmatyki służbowej, o 
gniecieniu stempla dziennikarskiego, o refor­
mie podatku kon-sumcyjnego, ustawy o nale- 
żytościach od handlu obDośnego, o nirysdyk- 
cyi policyjnej, o uregulowa iu Dunaju, o 
skróceniu obowiązku ozkoluego, o g a 14 e y j- 
s k i e j  k o l e i  t r a n s w e r s a l n e j ,  o 
ścieśnieniu procedury objektywnej w spra­
wach prasowych, i t. p.

Za staraniem kilku znakomitszych 
członków prawicy Izby deputowanych wy­
chodzić zacznie od dnia l grudnia w Wie- 
driu  nowy dziennik polityczny pod tytułem 
T ribm e  P-smo to wydawane będzie dwa 
razy na dzicń pod redakcją p. łlamann i.

Panowie Doblhammer. Pirko i Pairhu- 
złożyli aasobotniem  posiedzeniu komite­

tu 18tu swe mandaty jako członkowie tego 
komitetu. Krok ten motywują ośw. .dczeniem, 
że samy czystego dochodu, uchwalone dla 
Dolnej i Górnej Austryi ! Styryi uważają za 
wysokie w porównaniu z cyframi uctwalo- 
nemi w drugiem czytaniu dla Galicyi, Czech, 
Morawy, Sz.li.siia i Krainy — a nie mając 
nadziei przep ^wadzenia zmiany tej uchwały 
w pełnej komisyi, chcą jej dać sposobność 
do Wjrażeni;, swego zdanu o uchwałach 
komitetu I8tu.

Telegram rzymski, który otrzymaliśmy 
wczoraj, donos że p a p i e ż  o f i a r o w a ł  n a  
d o t k n i ę t y c h  t r z ę s i e n i e m  z i e m i  w 
Z a g r z t  b ili 5000 franków.

W s e j m i e  p r u s k i m  podczas obrad 
nad budżetem , dep. Richter wystąpił prze- 
iwko ciągłej nieobecności ministra handlu, 

ks. Bismarcka w Berlinie, zwłaszcza że mi­
nister jest zdrów, bawi się polowaniem i in- 
nemi rozrywkami, a innych ministrów i po­
słów obcych, pań A w wzywa do Friedrichs- 
ruhe na posłuchania. W obrenie ks. kan 
clerza przemawi ł minister Bóttichor, twier­
dząc, że jedynie -e względu na stan zdrowia 
ks. Bismarck nie bywa w sejmie.

Nadprezydenci prow ncyalni w Prusach 
otrzymali pole zenie zarządzenia w y b o r ó w  
p r e z e n t a c y j n y  h do r a d y  e k o n o m i ­
c z n e j  i zaproponowania kandydatów, z po 
między których król ma wybrać ozna­
czoną liczbę członków tej rady. W listach 
proponowanych monarsze kandydatów mają 
być szczególniej uwzględnione stany niema- 
jąee dotychczas reprezentacyi korporacyjnej, 
& mianowicie rzemieślnicy.

Krążyły pegłoski, że m a ł y  s t a n  o b ­
l ę ż e n i a  w B e r l i n i e  z.stanie przy prze 
dłużen.u na rok następny złagodzony przez 
pominięcie zakazu noszenia broni. Wieść ta 
jednak okazała się mylną Według Magd. 
Ztg. przedłużenie umotywov.aDera zostało tem, 
że rhoeiaż ruch socyalistyczuy stanowczo się 
zm niejsza, jednakże faktyczny stan rzeczy 
jest jeszcze ta k i, że po dojrzałej rozwadze 
przedłużenie stanu wyjątkowego okazuje się 
koniecznemu

N uncjusz papiezki w Paryżu, m om ig- 
nore Czacki, w d. 6 b m złożył rządowi 
fr.v  uskicinu n o t ę  p a p i e s k ą  p r o t e ­
s t u j ą c ą  p r z e -  i w d e k r e t o m  m a r  
c o w y m. Mimo to zerwani stosunków dy­
plomatycznych między F rancją a Watyka­
nem nie nrstąpi i poseł francuski Dasprez 
uda się bezzwłocznie d > Rzymu Nota pa­
pieża nie zostanie ogłoszoną.

S e n a t  f  r a n c u s k i przystępuje ju ­
tro do obrad nad budżetem c.praw zagranic z 
nych. W czasie rozprawy ogólnej w sobotę 
Gayardie mówił przez 5 godzin, w ciągu 
których tr y razy został przywołanym do 
porządku Izba jednak zapytana przez pre­
zesa, czy mu pozwala mówić dalej, oświ uł­
ożyła się za wysłuchaniem mowy do końca.

W p r o c e s i e  j e n e r a ł a  C i s s e y  
w Paryżu trybunał przyjąwszy okoliczności 
łagodzące skazał Laisauta i Ch.ovina, za o- 
belgi i oszczerstwo, pierwszego jako redak­
tora dziennika Petit Parisien  na 4000 fr., 
drugiego zaś jako żeranta tegoż pisma na 
200 fr. k a ry , tudzież obu solidarnie na 
8000 fr. odszkodowania i ogłoszenie wyroku 
w 10 dziennikach. Na takież kary skazani 
zoetali Rochefort i Delpierre.

Dziennik włoski Pungolo umieszcza w 
k w e s t y i  d u n a j t k i e j  artykuł wyra­
żający się przychylnie o austryackim avant 
projd . Jedyną trudność zdaniem lego jisma 
stanowi dyryuiujący głos Austryi. Pungolo 
nie sądzi, żeby Seibia i Bułgarya oponowały 
przeciw-temu, przewiduje jednakże opozycję 
Rumunji a zwłaszcza Rossyi i u ż e  by­
łoby niewłaściwem ze strony Włoch, któ­
rych intereea w tej spraw ę są najmniej za­
angażowane, gdyby chciały obstawać przy 
wniosku utworzeni i piąt jg ■ głosu, zwłaszcza 
że ten wnio ek nie ma n.ulziei powodzenia 
i musiałby wywołać Bilną opozycję. Według 
D iritto  Porta telegraficznym okólnikiem do 
kilku mocarstw zaprotestowała przeciw u- 
działowi delegata bułgarskiego w obradach 
komisyi dunajskiej.

W p a r l a m e n c i e  w ł o s k i m  trwr 
jeszcze dyskusja nad iuterpelacyami. Odpo­
wiedź deputowanego Bonghi na mowę m ini­
stra Depretisa została bardzo sym patyczna 
przyjętą przez Izbę i przez dzienniki libe­
ralne.

Na radzie ministrów odbytej w W ind­
sor pod przewodnictwem królowej, p o s t a ­
n o w i o n o  z w o ł a ć  p a r l a m e n t  a n ­
g i e l s k i  na dzień 6 stycznia r. b.

Lord Duffcrin wraca w tym tygodniu 
do Petersburga.

Powtarzają się znowu doniesienia, że 
p o s e ł  a n g i e l s k i  w K o n s t a n t y n o ­
p o l u ,  G ó s c h e n ,  pod koniec r. b. zosta­
nie odwołany i że następcą jego będzie 
lord Napicr of Ettrick. Możebną jest także 
d e m i s y a  l o r d a  G r a n v i l l a ,  w razie, 
gdyby rząd przyjął program stronnictwa ra ­
dykalnego względem Irlandyi. Następcą jego 
w takim razie byłby lord Derby, z którym 
Gladstone konferował niedawno. Niektóre 
dzienniki przypusczają także, iż Derby wej­
dzie do gabinetu w obecnym jego składzio 
jako nowy członek.

Nadeszłj- już bliższe .szczegóły o z a j ę  
c i u  D u l c i g n a  przez Ozarnogórców. Po 
podpisaniu konwencyi militarnej we czwartek 
władze czarnogórskie wydały rozkaz swoim 
wojskom, ażeby zgromadziły się w Antirari. 
Rozkaz ten wykonanym został •" ciągu nocy, 
z rana zaś woj3ka pod dowództwem Bożo 
Petrowicza i Petara Wukoticza wyruszyły 
ku Dulcignu. W pochodzie znajdowało się 
także sześciu komisarzy floty demonstracyjnej- 
Po przejściu dotychczasowej granicy Ciaruo- 
górcy zajęli bez przeszkody około połudn u 
Muzurę i pozostawili tam główne swe siły 
pod dowództwem Bożo Petrowicza, Wukoticz 
zaś z częścią wojska udał się do Dulc-igu.-, 
którego zajęcie o godz. 6 po południu zostało 
dokonanem bez żadnego oporu. Gubernato­
rem czarnogórskim przyłączonego okręgu bę­
dzie wojewoda Popowicz Pospiech okazany 
tym razem przez Portę tłumaczą tern, że 
Derwisz-baszt, pragnie mieć do rozporządze­
nia wszystkie swe siły na przypadek rozru­
chów w Albanii.

Telegram W . Allg. Ztg. podaje następne 
szczegóły o p o n i e d z i a ł k o w e j  b i t w i e  
De r  w i s z a - b a s z y  z A l b a ń c z y k a m i  Bi­
twa miała miejsce pod Muszka, pomiędzy 
Zepso i Satza. Albańczyi-y wezwani prz z 
Del w sza-ba-zę, .żeby się poddali, odpowie­
dzieli odmownie. Derwisz . azał strzelać śle­
pemu nabojami, Alo.-ńczycy odpowiedzieli 
ogniem na seryo, wskutek czego paść miało I
4 oficerów i 38 żołnierzy tureckich. Ztąd I
poszło wzaj-mnj ostrzeliwanie się. J-den ba- I
talion turecki dostał się pod krzyżowy ogień 
i ponió.-ł ciężkie straty, ale wyparł Albańezy- 
ków z pozycji. Derwisz wysłał armaty na 
wzgórza i to rozstrzygnęło walkę Kilka kul 
padło do Dulcigna. Strata turecka wyjKsi 
70 zabitych. O stracie Albańczyków podania 
.-ą bardzo sprzeczne. Ogółem po obu stronach 
miało być około 300 zabitych i rannych. 
Posiłki przybyły Albań.-zykoin zapóźno, nikt 
bov iem w Skodrze nie spodziewał się lak 
ezybkiego działania ze strony Derwisza- 
bas-y.

Do tegoż dziennika donoszą ze Skodry, 
że tamtejszy wydział ligi zostił rozwiązany, 
bazar miał d. 26 b. m. zostać otwarty, lu­
dność zachowuje się spokojnie.

Standard  w telegramie z Konstantyno­
pola p 'twierdza wiadomość, że k o n s u l a t  
a u s t r y a c k i  w P r i z r e n i u  z o s t a ł  
z r a b  o w a n y .  Rabunek nastąpił w nie­
obecności konsula, który już opuścił miasto, 
pozostawiwszy swoje papiery. Pospólstwo 
wtargnęło do mieszkania i papiery zni­
szczyło.

P a r l a m e n t  r u m u ń s k i  otworzo­
ny został w sobotę m o w ą  t r o n o w ą ,  któ­
ra  powiada, że niezależna Rumunia zajęła 
nareszcie należne miejsce w pośród państw 
europejskich, została przez wszystkie pań 
stwa uznaną, utrzymuje z niemi najserdecz- 
niej-izp stosun i i złoży dowód, iż jest ż^ 
wiołem porządku i cywilizacji na wschodzie 
Europy. Rząd będzie umiał bronić wielkich 
interesów Rumunii zgodnie z traktatami i 
zasadą woliuści żeglugi po tej rzece W r.
b. wprowadź nym został w wykonanie po­
wszechny obowiązek służby wojskowej. Cał­
kowity kontyngent roczny z< stał powołany. 
Mowa zapowiada dalej wnioski zmierzające 
do umożliwienia krajowi użycia w danym 
razie wszelkich środków obronnych. Kwe- 
stya następstwa tronu zostanie w drodze 
konstytucyjnej załatwioną. Książę sądzi, iż 
dzięki mądrości mocarstw pokój na półwy­
spie bałkańskim utrzymanym zostanie.

B u d ż e t  R u m e l i i  w s c h o d n i e j  
na rok 1881 przedstawia deficyt 2ys milio­
na fran tów. Dziennik M arica  wykazuje, że 
Rumelia nie będzie mogła zapłacić za rok 
przyszły ani h m c z u  31/* miliona fr. należ- 
n-go Turcyi, który i za rok bieżący nie zo-



zapłaconym, ani też dochodów celnych 
j8 portu Burgas, które prawnie do Turcyi na­
leżą.

Biuro Reutera donosi, że sułtan tele­
graficznie powinszował szachowi perskiemu 
'J t ł u m i e n i a  p o w s t a n i a  K u r d ó w .  
7 sztabie jeneralnym perskim znajdować 
się miało pięciu austryackich oficerów. We- 
dług D aily Tdegraph powstanie Kurdów 
a iało być wywełanem przez Rossyę i wy­
buchnąć jednocześnie z powstasiem bułgar­
sk im  oraz wojną grecko-turecką, lecz nie­
cierpliwość Kurdów przyspieszyła wybuch.

Wczoraj otrzymany telegram z Tehe- 
ranu podaje wiadomość otrzymaną z Ehratu 
pud datą 7 listopada r. b., według której 
E j u b - c b a n  z n aj  d u j e  s i ę  w n a j t r u -  
d c i e j s z e m  p o ł o ż e n i u ,  ma bardzo 
Ulało stronników, pozbawiony jest środków 
działania i nie otrzymał żadnych posiłków 
ichotniczych z Per6j i .

Times donoszą, że mało jest nadziei 
uniknięcia w o j n y  m i ę d z y  E g i p t e m  a 
A b i s y n i ą .  Z Kairu miały już wyjść 
fozkazy użycia siły przeciw Abissyóczykom, 
jLdeu zaś z niemieckich misyonar/y w Abi­
synii donosi, że król Jan przekonany, iż 
wkrótce zaczepionym będzie przez Egipt, wy­
dał ro;kaz do wszystkich muzułmacó w 
swem państwie, ażeby przyjęli chrzest lub opu- 
6 il> kraj.

Urzędowa depesza z Capstadtu z dnia 
20 b. m. donosi, że pułkownik Oarrington, 
dowodzący oddziałem około 1500 ludzi, zo­
stał napaduięty przez b u n t o w n i c z y c h  
b a s s u t o s ó w  w liczbie około 5000ludzi, 
którzy atakowali go trzykrotnie, ale zostali 
odparci. Scraty wojsk kolonialnych wjnos ć 
Uaają 4 zabitych i 2 rannych buntownicy 
stracili około 800 poległych. Depesza wyra­
ja nadzieję że powstanie będzie mogło być 
stłumioaem bez posiłków z Anglii.

Nadzieja ukończenia w o j n y  p e r u  
w i a ń s k o - c h i l i j « k i e j  nie ziściła się 
dotychczas, błędną nawet okazała się wiado­
mość, że poseł amerykański w Lima, który 
We wrześniu był w St. Jago, czynił tam 
propozycje pojednawcze. Rząd chilijski in­
terpelowany w Izbie z powoda tej pogłoski, 
s anowczo oświadczył, że żadne układy nie 
miały miejsca i że ma zamiar energicznie 
dalej prowadzić wojuę Rzeczywiście przed 
Uiejakim czasem rząd chilijski powiększył 
Man zynny armii przez utworzenie dwóch 
nowych pułków, tak , że teraz siła zbrojna 
chilijska wynosi 35.000 ludzi.

P o m i ę d z y  C h i n a m i  a S t a n a m i  
Z j e d n o c z o n e m i  zawarty został d 17 b. m. 
traktat w przedmiocie emigraeyi Chińczyków 
do Ameryki. Stanom Zjednoczonym służyć 
będzie prawo kontroli nad wyehodztwem 
chińsk im  na zasadzie ustaw amerykańskich 
traktujących o emigraeyi chińskich robo­
tników.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Praga, 28 listopada. Zwołane 

dziś przez partyę młodoczeską zgro­
madzenie ludowe zostało z powodu 
tum ultu rozwiązane przez kom isarza 
rządowego. P rzy  wyborze prezydyum  
przyszło między partyą  robotników a 
komitetem do sporu, k tóry w yrodził 
się w bójkę. Policya nie m iała powo­
du do interw eniow ania, albowiem zaj­
ście nie wyszło po za obręb sali.

Petersburg, 28 listopada. Agence 
Busse pisze, że jeśliby Persya nie była 
w stanie zgnieść p o w s t a n i a  K u r ­
d ó w ,  to R o s s y a  ze względu na swe 
granice byłaby zm uszoną u ż y c z y ó  
P e r s y i  s w e j  p o m o c y .

Londyn, 28 listopada. L o r d  
G r r a n r i l l e  m i a ł  w H a u l e y  m o ­
w ę, w której mówiąc o upokarzają- 
cem Anglię p o ł o ż e n i u  I r l a n d y i  
zapowiedział, że rząd przedsięw eź­
mie środki zaradcze, w ystarczające 
obecnym potrzebom i dostatecznie za­
bezpieczające na  przyszłość. W  o s ta ­
tnich czasach nie uczyniono żadnego 
nowego wniosku względem załatw ie­
n ia s p r a w y  g r e c k i e j ,  rozw iązanie 
tej spraw y jest jednak  konieczne. W tym 
celu Anglia zaproponow ała okupacwę 
Smyrny. Rossya i W łochy zgodziły 
się na to A ustrya z początku przy­
rzekła przystąpienie, następnie odm ó­
w iła udziału, poczerń także F rancya  
i Niemcy odmówiły. P o rta  dow ie­
dziawszy się o tych układach, p rzy ­
rzekła odstąpić Dulcigno. Koncert eu 
ropejski, w którym by A ustrya Niemcy 
i W łochy lojalnie w spółdziałały, długo 
jeszcze trw ać będzie. Stosunki Anglii 
z Rossyą są n a p rz y  j niniejsze. Anglia 
będzie się s ta ra ła  utrzym ać zgodę eu ­
ropejską, zachow ując sobie zupełną 
wolność zdania i działania. Mówca 
sądzi, że Rossya m a w ięiej sympatyj 
dla Czarnogóry niż A ustrya, tej o sta­
tniej jednak  najbardziej szło o prędkie 
załatw ienie k w e s t y  i c z a r n o g ó r ­
s k i e j .  Rząd angielski zawsze wzglę­
dem A ustryi postępował szczerze i u 
przejmie, a  br. H aym erle i h r. Karo- 
lyi taż sam ą szczerością i uprzejm o­
ścią kierow ali się względem Anglii.

Berlin , 29 listopada. (Tel. pr.) 
Nordd. Allg. Zeitung uderza z wielką 
gw ałtow nością na  deputow anych Rich­
tera i R ickerta za ich mowy w de- 

| bacie nad interpollacyą o a g i t a c y i

a  n  t i ż y d o w s k i e j, zarzucając im, 
że uderzali na  wszystko co istnieje, 
że są republikanam i i w rogam i mo­
narchii i Hohenzollernów.

Bukareszt, 29 listopada. K w e -  
s t y a  s u k c e s s y j n a  rum uńska 
została uregulow aną przez urzędowe 
oświadczenie księcia Leopolda H ohen­
zollern, że przyjm uje ew entualne n a­
stępstw o tronu po księciu Karolu. P i­
smo cesarza niemieckiego, sankcyo- 
nujące tę deklaracyę, nadeszło do Bu­
karesztu dnia 24 b. m.

Petersburg, 29 listopada. (Tel. 
pryw .) Oołos upom ina rząd, aby już 
traz obmyślił rolę, jaką  Rossya objąć 
m a n* wypadek zatargu między T u r -  
c y ą  a  G r r e c y ą ,  Rossya w  żaden 
sposób nie,m oże brać udziału w  mię­
dzynarodowej akcy i; m usi ona mieć 
staranie o swe zachw iane stosunki 
wew nętrzne, które w ym agają pokoju. 
Rossya nie może dać ani jednej kropli 
krwi, ani jednej kopiejki dla spraw y 
greckiej.

Rzym, 29 listopada. W śród roz­
praw  nad interpelacyam i M i n g h e t t i  
krytykow ał w ew nętrzną i zew nętrzna 
politykę gabinetu. O a v a i o 11 i ośw iad­
czył, że wraz z swoimi przyjaciółmi 
z skrajnej lewicy w strzym a się od 
głosowania. O r i s p i  ośw iadcza, że 
głosow ać będzie przeciw  gabinetowi. 
P a b r i z i  zapewnia, że uroczystości 
m edyolańskie nie m iały cechy re p u ­
blikańskiej.

Madryt, 29 listopada. K o r  te z y  
otw arte będą 20 albo 22 grudnia. Po 
wyborze komisy i adresow ej nastąpi 
odroczenie do stycznia.

tńiLegrafominy k u r ,  w ie d e ń s k i .
YTloueń, 27 listopad* godz. 2,

35 iijzy kredytów# 179 50 Wvg. aircye 
-..•ud/t 359-—. Akeye anglc-austr. 127-—, 
ifceye b&uku Boio" (12 yo Akeye kolei Xa- 
'h uudwt s* 79 —, Atc-ye koi a; . ółnocnej 

—> A kej* k G. południowej 93 60, Akeye 
*»k‘i Aiuid 57 — A lic. kole,. Elżbiety 20875,
* kcye kuisi i vow Lzem iow. 170.— Akeye ko­
lei weg. połnom i-w s ihodnioj 146*50, Akcje ko­
lt, Ru-ioha,— ■— Akeye kolei AJbreflfcta ,
W &  oblig państw w złocis 85-50. Galit. 
ubiig. indemn. 98 50, Akeye kolei węgiersko- 
wschod dej l .3'— Losy regulacji Cissy 107 10 
Akeye ^ank- obrotowego —•— , ,oev ture­
ckie 15.70 Akcje kolei węg.-galicyjsk. — — 
Akeye kolm państwowej Akeye banka
związkowego 144 60 Rubel papierowy ł '19V4, 
Wiedeńskie!r>*y i (7 — , V-.. ńersk* a Sosy 109 50, 
Mark. niem i** — . Wę- er ks.fonta 108-52. 

■ ni bardzo silne.
27 listopada 1880, godzina

5 ai. 40. Akeye kiedytowe 287 30, Anglo
A u s t r .  Unionsb&nk Kolej Karola
Ludwika 278 75, Południowa, — Rent a 
pap 72 55 Kube! papierowy — . uai. lisiy 
zastawne (02 40 (dal. inderonizacyjne — , 
Mark nura —-—.Gal bank rustykalny 103 50, 
Losy z r. , Nap-iiaowdor 9 35-—,
i sposobienie —

W iedeń, 2 9 listopada IrsBO, gcfL 10 mi­
nut 41. Akeye kradyiowe 286-75, Ang'o- 
aust; 126 90 Akcje banku Union 112 60, Kolej 
Kar Ludw — —, Południowa 93-— , Nr- 
poleonsdoi t 3 5  Rubel papierowy — —, 
Renta pap — — Galie bank hip. — , 
Gai. oblig. lnuemn - Gal listy zastaw, 
bantu włość. -  Lo:-y i  - 1860 —•—, 
Usposobić'!' chwiejne.

T e le g ram y  zbożow e z d. 27 listopada 
vVi edeń:  Pszeni-a 12— do 12-50 zł., ży­
to 10 50 do 11*40 zł., okowita pr. 10.000 
liter procent 34 70 do «.5-— zł. — B u d a ­
p e s z t :  Psza.,ieu 100 klgr. (na jt sień) .12.17 
d i i2 22 i l ,  rzepak (sierpień— v.rzes) —"— 
«Ł B e r l i n :  Pszenica żółta (na jesień)
209— , i j f-o — •—, spiritus loe-* 55 80, olej 
rzepakowy ,4 60 S z c z e c i n :  Pszenica — ,
r z ip ik  . P a r y ż :  mąki 159 klgr. 62-— ,
olej rzepik wy 75 50 spiritus — •—. W ro - 

ł a w .  Pszenica — •—, żyro —*— , owies 
-  , spiritue --■■ —, knkn.Tcdz* K e-

rte#i-'ł ł

Do dzisiejszego numeru dołącza się cen­
nik handlu towarów korzennych K. Bałłabana.

ł '» c i ą g t  f e o te jn w e .
P r z y c h o d z ą  d o  L w o w a ,

WctHuS, południka Peszteńskiego.
X . I h t r a J i O s r a :  1 godz. 5 min. 20 rano 

pociąg pospieszny); o godz. 9 min. 7 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 
przed południem (poci*g mięsz".ny).

X e  a t a u n « l a w » » t t ;  (na Stryj) do Lwowa 
o godz. 8 min. 10 wieczór 

%, t lz < ? rn lw w ie « : o godz, 9 min. 40 wie­
czór (pockjg pospieszny); o godz. 3 min 
j  rano (pociąg mięszanyj; o gi-' < 3 
min 32 uo południu (pociąg mięszany.

W P o d w o l o c z j k b : (na dworzec w Pod- 
zonęs.u); o godz. 3 min 8 rano (pociąg 
mięszany); o godz. 3 min 86 po połud­
niu (pociąg mieszany);

Z  P o d w o Io C i iy n ik :  (na dworzec lwowsk’ 
główuy); o godz. 10 min. 10 wieczór 
pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 30. 
rano (pociąg osobowy) ; o godz. 3 min.
o:‘ po południu (pociąg mięszany.

O d c h o d z ą  z e  L w o o a .
Według południka PeszteuBkiego.

9>o K r a k o w a :  o godz. lOtej min. 3 w 
nooy (pociąg pospieszny); o godz. 4 min 
33 rano (pociąg osobowyj; o godz. 4 min. 
*9 po południu (pociąg mięszany).

8) o  F e d w o ł u c z y s b :  z dworca lwow­
skiego głównego o godz. 5 min 40 rano 
(pociąg pospieszny) o godz. 12 min. 10 
w południe (pociąg mięszany;) o godz 
10 miu 11 w nooy (pociąg mięszany).

arnik lwowskiej izby handlowe) i peze> 
wów lais 27 listopada Ib1

/ s i r  r).

*. Afe<*>« r* .'tneę. Ą
■Gi. g. Kar. J edw po ZOO zł. ni. t. £  
kol. )v-ovi. eaer.-js*. po ZOO zł. w. a. « 
Kąnku kip. galit. ZOO zł w. ». a 

kredyt. k»L pe 200 zł. w. *. *

S. łditjr iank ta 100 zł.

1 w. rodyt. ralic. t, pr. w. a g
4 pr. w. a. |

„ n o pr. okresowe *
^ank# hip. gaiio. 0 pr. w. a 

n n » 6pr.w. a. wyło-  ̂
sowalne z 10 pr. premią . . c

ńifty ,Uu4ne g. 5a. kr w< 6 pr. u a g
*• ld s ty  r l łn z n e  sa 100 złr. 
'■'■ilu. roln. ki*d, uifiład dla Wal.

v.t .I Bai#w. Ś 

4. OtoltRk 3*

w la  lat 

100 tf.

|277 50 
166 50
|2d6 -

250

97 50 
»1 60 
97 60 
01 70

97 50 
101 50

Ldejnu, gan 5 pruc ia. k. 
Obiig. komualDr gal. Zukł krsd 

wioś.isoskiegti O j / t o  . w. a.
^oiyeski I .« r. 187"' 6 ?■•'. w. a.

® lt««3r aiaata Krakewa.
. . ihw.la?*wi. i

batut holeodrraM

Gffissr.dur .
(■ifiBiperyal . . .
"lei r,’.*yjtki srebrny .
„ papierowy

U10 —.r«k ttieou- •

a • »,#brw>

280 50 
169 50 
300 
255

18 50 
92 50 
98 50

102 70

98 50
103 —

„4

K a r t  g  i u i  y  •»«!«& m j s i ś a le i
z ibiia 24 listopada l.‘ o '
I .  l i i U K  j łw r' mi w k .  p łacą iącają

Jsdnoiity  d ług  pańctwa it banknot 
maj-listopad
luty-sierpień . .

jednolity diug państwa w enbrw 
styczeń-iipiet 
kwi-jień-październik

Louy ■■ roku i 854 po a6;i zh. m. k

72.25 72 40 
72.40 72.55

Lwów'. Lzeru. kolej po 200 zł. w a w sr. 
To w. kol. żel. państw po 200 zł. aik. 
Połe.d. kol. paast. po 200 zł. w. i 
I. kul. węg. tal. a w r 4 f .

place tądajĄ. 
167.75 i6b.50
281.50 ?82 — 
91,75 9325

144.50 144.75

73.25
73.25

73 40 
73 40

122.75 123.25
1860 pv 500 złr. w. a. f pr. 131.25 13)'5'. ̂  ̂ . 1 v A   I rtl.

uj Miiy r< 
ffmb

i .  Zjinty e n s t a n a o  losowane 
ojniczo kredytowy Zakład di
•yi i Buki w i« ł. 6 pi

:8

101 -  

MiO —

19 R0 
23 50

£ 49 
50 

9 32 
.? 62 
l 57 
1 18 

.7 7* 
99 50 
W 25

99 —

102 -  

101 50

lblto po 100 zł, b Pr 
1664 po ihu  zł.

„ lr>.i4 po 50 zł. 
Lonty Ooin. po 42 lir. a itr 
Listy zassaw. domen p»uMv p-

źir. 5 pro -i.
\u s tr . A syp skarb, zw n ta 16..1 
..ustr. renta rt. wolna '.d

| 9 . O b lU s .  }«

. Lzucfa 
Bukowiny 
daitcyi .
: i iiszej ..'iuatr, 
v’«dmirg. odł 
’■*. ęgi«r

134 — 134.5c
1/3 25 jl a 75 i 
172.50 173.50 ; 

28 30
.143— -----
00 30 .100 70 : 
S7.05 37.25

1 • -z. nattr. żaki. ki. l. c.n. 5 pr. w r• 
i., -.i. v  •'««..». K- ak."*.-w 181. ■? -

t  201.7 pr. 
■v 3ó '. 51., nr 

Ok ).n‘,v. kred w. a. po 4 proet.
r po 5 prc<

wo ' ?r:>f ■
■ii ‘ataeb zwrotne . . 

r*l. ba, k kip. po 6 proc 
lal. źafcł zied. włość. n > ( proc
Jii..... anstrp-węgierak. ( ' pi*

Fot . ziem. akc. r* /* P1'*-
Zakł. kr. ziemsk 75 yrau.

117.10 1X7,30 
102.—  

. -  106 50
95.50 -----
91.75 92 źb 
97.70 !*8 —

97 70 9 8 .- 
10225 102.75 
103.- 104.— 
102 103.15
98 50 99 50 

iOl — 101.60

\egievioha po 10 zł. i* k.
Losy misBta Krakowa 
Pożyczka miasta Ludy po 40 M. w. a
Faltteko po 40 et. m. k...............
Pnndacya szpitala Ar..yks tludoiza 
Salina po 40 zł. m. k.
St. tlenois po 4-j zł. m. k. . .
Pożyczka tR. StanigławowA (po 20 U 
Pa- Tryes»« po 100 zł. k.

, po 50 ił. w. a.
wrJaateina pa Vv v.i. m k. 
WiBÓiscłrjrrdtza po 30 zł, Ve

7. W c k t,l i  im# 3 w
Augsburg za 100 M. w. p ■
Berlin za 100 maik w. p. u. 
Frauklurt za 100 mark p
Ilrnubur^ za 100 u-~ l  c  »
irjond*'n va '0 't *»f 
rhnrl » • 'r.

Z

; 04.50 
96.50 
98 50 

105.— 
>4 75 
•7 50

- k i ’

97 50
r.9.— 
15.50 
15 25 
•8.25

5 .  z przwen p erwsrent-wa 'z* I0 0 ? ł)

Kol. Albrechta a 500 zł. o pr. w, 8850 88.75 
IW kyj. żel. Preszów T’.‘/not» (w. 

a 300 ił. 5 proc. w srebrz?
10(* zł. w. ♦
, 10 tł. w. 4.

.-ió0
pii1 p/l. po

(i®Kai- 1"' -̂Pa-
<1, Akcyw-

21 50 
?5 50 126 75 1.27.- 

286.— 286.25 
780.— 790

Bank Angio- aasi. 300 zł. emil. zł. 120 
List. kred. dla handlu po ISO zii 

; Nizszo-aastr. tow. eskomt po 600 zł
H  uMp- aOO ii. . ...
trał. bankd han. i prz. a200 *». wpł. -iO ar.

• rai. zakł. kred. ziemski ?00 r> " - — ___
Banks auetro-węgiorsk. a. 600 zł. 819.’ 822.*—

v Kol. Aibrert&!& a zi, b? , 76.— 77 —
1 Z1 Ausk low. żeglugi pąr.duu pv ;wJ ,f ^  652' 553 _
\ 20 kol.Cesarzo.itjj Jiażb,stypo3 c r  208.75 209.50

58 40 Kol. Preszów-farn. (m .) a g/p r J
J00 50 Północna kolei p» .!’)<>> « . ”  245.0 3455 .
100 25 ' K-' Kat. LeiL*. su 200 l /  jy. 1278.75 279 25

V
Iw.

82.25 82.75 
105.40 lu5.80
i 2 — —
104 50 105 — 
102— 102.50 
102.'— 102 25

ęłe>< /sdi.ią
16.50 1 7 -
20.25 20 76
38 50 — .—
37.25 37 75
13.- 18 50
50 — 51 -
49 — 49 50

a 33.50
126.50

24 50
—

67.- — ._
— _ 3 3 -
43. - 43 -

-----

----
--- -

1(7.50 ■ 17.70
*6 35 ‘ o 4c

5.59 5.61 -
60 — 5.62 —

, .. _ ,
-.36.— 9 .36 50
9.67.— 3.69 —

S i. - ;• p -1 .  i i
Sn

6 60 
5 61 
9 42 
9 72

— -JS

« . , / *" !??!> U *

<i. L*>»v.

,t ar. i;a han. 1 ot. po 100 zł „
C.orrge J ud zł. m. k................
'IW . ieg'. >« < .i»0n«4;* 190 ,J. 551 $

óakat cesarski men.
pełnej Wayti 

Karina 
20-frankówka 
Ro8i>yjski im-ierv»<
Tai ar związkowy 
Srebra

l  LynwakiaJ Izby hundtewo; ! przewyłfs**!
Telegrafowany kurr wiedeński

v dn:* 27 listopada 19-
Jednolity i.ug państwa » tani no 

n w >
Rsntz w -lo c ie ..................

■ Losy pożyczki t roku 1S60 . .
■ Am ai«tn>--wegimf>'J«.' .

,  krt4>v.-M ja
••oi.dju 
Srebro

17925 179.75 Nn,pvieondor.........................................
39.— 4 0 . -  Lu.ciit o s ł A t .usn.

104 50 id? .—  i U  « a ie k  i - s js ę k ta ę  .

90.50 
95.— 
9 0 -  
89 25 
84.80

90.80
9550
90.25
89.75
85.3

U. 1 OS.
7 a bo
73 35
87 20

131 _
820 —
287 60
117 55

9 35
5 54
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P ra y ie c łia M  <*« Iw ew a,- 
aula 29 listopada !.H8te 

Hotel Europejski.
Pp. W. Gnoiński z Woliey Kam. J. Kor­

win z Jureczkowa. K. Rojowski z Tarnopola. 
W. Madejski z Rolowa. F. Krukuwieoki ze 
Złoczowa.

HeteE Bourge'®.
Pp. S. hr. Badeni z Radzieohowa. E. 

kr. Dzieduszycki z Izydorówki. M. Komarnicki 
z Horpina. J. Ochocki z Wierzbowca. S. Roz­
wadowski z Knrowie. W. Kossak z Paryża. A. 
Noel z Sosołówki

Hotel Narodowy.
Pp. E. Turski ze- Złoozowa. L. Tiirk z 

Jarosławia. A. Krimkowski z Rossyi. L. Gross- 
feld z Krystynopola.

Hotei Lazarusa 
Pp. G. Swidinak z Krakowa. M. Staffer 

z Wiszenki. W. Stranker z Tarnowa.
■Wato! Warszawski.

Pp. J. Eckkardt z Tarnopola. E. Chmie­
lewski z Ohodcrowa. D. Fiala z Zauchtl. H. 
Kamieński z Kudynowic. W. Kamieński ze 
Zbaraża. F. Kamień ?ki z Czahary.

ifstel AngEs'jkl.
 Pp. E hr. Starzeński z Mogielnicy. Dr.

K. Gottlieb z Brzeżan. R. Bartmański z Le­
szczyny. B Filipowski z Wołkowa. H. Janko 
z Hoszan. A. Kociatkiewicz z Albinowki. T. 
Mikułowski z Cieszanowa. M. Serwatowsiri z 
Raytarowic. Dr. 0. Trembicki z Sącza. B. 
Wierzchlejski z Wierzbowa.

Hotel Kuhna.
Pp. R. Mierzeński z Baryłowa. J. Zech- 

liński z Brusna.
Hotel Krakowski.

Pp. A Bogdanowicz z Majdanu. .T. Mar- 
' insowski z Myszkowie. M. Modelewski z Gor­
lic. A Ryszard z Krakowa. I. Susławski z 
Tarnopola. M Truszkowski z Bubuwy. A. Wo-

iński z Jagielnicy. Dr. W. Smagłowski 40 
Stanisławowa

^ d i e c h a l i  z e  L w o w a ,
Pp. K. Marg. Gordon do Hołobutowa. 

hr. Tarnowska do Hołobutowa. J. br. Brunic^1 
do Stryja. W. Fedorowicz do Krakowa. T. Ho' 
rodyski do Krasowa. W. Wolański do KrakoW^

S p o s t r z e ż e n i a  m e t e o r o l o g i c z n e ,
z dnia 29 listopada 1880 o godzinie 7 rano.

Barometr 747.8*,min. przy temp. 0°(). Pflij' 
ehłometr suchy -|- 4 3"C. Piyokromatr wilgotny t  
3.7*0. Prężność pary 5.6uun. Wilgoć 90 ‘J/„. Z*" 
chamrżenie 9. Wiatr NW1. Ozon 9.

Temperatura powietrza 3.4“R.
Barometr opada.

Sian barometr!* n<\ó poziom atows- 774 16mm. _

;• ;4 M l

(8054 1— 3) E  d  y  k  t .
L. 6482. W dniach 24 stycznia, 24 lu­

tego i 24 marca 1881 o 10 godzinie przed 
południem odbędzie się w sądzie tutejszym 
licytacja realności Izaaka Mojżesza dw. im. 
Kaadla własnej, pod 1. k. 237 w Busku po- 
powiecie kamioneckim położonej nieintabu- 
lowanej, celem zaspokojenia sumy 55 zł. 87 
et. a. w z pn. na rzecz Mojżesza T ^era .

1. Cena 255 zł. a. w , wadyum 10 prc.
2. Przy trzecim term inie realność ta 

także niżej jjceny wywołania sprzedaną zo­
stanie.

3. Akt opisania, oszacowania i resztę 
warunków licytacyjnzeh można przejrzeć lub 
w odpisie podnieść w tusąd. registraturze.

Z c. k. sądu powiatowego
Busk dnia 31 października 1880.

(8049 1—3) E  d  y  k  t ,
Ł. 35217. C. k. sąd krajowy we Lwo­

wie rozpisuje celem zaspokojenia sumy 143 
złr. 6 ct. w. a. z 18 prc. od daia 20 wrze­
śnia 1879 bieżąeemi odsetkami zwłoki, kosz­
tów egzekucyjny h 7 złr 32 et. i 6 złr. 2 
ct. w. a i kosztów i fcSiejszsgo po Jach , któ­
re w kwocie 11 złr. 61 ct. w. a. przyznaje 
się, publiczką przymusową licytację połowy 
s/i części t. j %  części realności pod 1. 
675 Vi we Lwowie połażonej, ciała t&bular 
nego jiiestanowiącej będąecj wedle protoko­
łu z dnia 31 marca 1877 w posiadaniu dłuż- 
niczki Katarzyny Ciesielskiej, w ym proto­
kole fizycznie oznaczonej, opisanej i osza­
cowanej, bez żadnej poięki, za prze-trzeń, 
jakość . stan takowej no, rze -z T.»wars.jo 
zaliczkowego, która to licytcy/a odbędzie s/ę 
w trz6vh term nach t. j. d n a  26 siecznie 
1881, daia 22 lutego 1881 dnia 15 marca 
1881, każdym razem o godzinie 10 
potudniem w tutejszym sądzie krajowym 
z tętn, iż na pierwszych d*óeh terminach 
powyższe części realności tylko za lub wy­
żej ceny szacunkowej, zaś ffl trzecim i ni­
żej ceny szacunkowej za jakąkolwiekbądź 
cenę najwięcej ofiarującemu sprzedane zo­
staną.

Oene wywołania stancwi kwota sza 
cunkowa 644 zł. 16 1/2 ct.

Wadyum wynosi 65 zł.
Akt opisania i oszacowania można 

przejrzeć w tutejszej registraturże, lub przy 
terminie licytacyjnym.

O rozpisaniu tej licytacji zawiadamia­
my wiadoe-ych wieizycieli do rąk własnych 
tudzież c. k. Prokuratoryę skarbu, "zaś tych 
którzyby później ekstenzyę zastawniczego o- 
opisania uzyskali, lub któiymby niniejsza 
uchwała doręczoną być n o mogła do rąk 
ustanowionego uchwałą z dnia 5 maja 1877 
1. 21547 kuratora adw. Di. Lęudesbirgera 
z zastępstwem adw. Dr. Ozeschera, i obecnym 
edyktem.

Lwów dnia 7 sierpaia 1880.
(8025 2 - 3 ,  M d y b t ,

L. 4327, 0. k. sąd powiatowy w Tłu­
maczu podaj- do powszechnej wiadomości, 
że celem wydobycia kwot 131 zł z po. od 
Hryhora Sawaryn na rzecz Mojżesza Leno 
bla odbędzie się w dniach 14 grudnie 1880, 
14 stycznia i 15 lutego 1881 każdym, razem
0 godzinie 10 rano w budynku sądowym 
przymusowa licytacja realności wiejskiej 
Hryhora Sawaryn pod 1. 36 w Kutyskaeh na 
60 zł. w. i .  oszacowanej, przy których ter­
minach realność wspoinniona ca pierwszym
1 drugim tylko za lub wyżej ceny sz4cu-3jjpi- 
wej, przy trzecim także niżej et-ny sprzeda­
ną z o tanie.

O czem się chęć kupienia mających 
zawiadamia, i że akt opisania, oszacowania i 
warunki Jicytaeyi w tns. ł>gistraturze przej­
rzeć mogą.

Tłumacz dnia 20 .wrztśoia 1880.
(8027 2 —3) & 4. y  Jk

L. 3775. 0. k. sąd powistowy w W in­
nikach głasza, że ćelem żar po kojcu i \  |in«l8- 
żytości Abrahama Herseh* Oh i rera w kwo­
cie 255 zł. w. a. z po. odbędzie się w za­
budowaniu sądowsm przymusowa publiczna 
sprzedaż realności pod 1. k. 29 w Weiaber- 
gea położonej Karola Sehueidiua własnej, nr. 
dniu 20 g”udnia 1880, 24 stycznia i 28 lu­
tego 1881.

Cena wywołania 4770 zł.
Poręczne 10 pr.
Bliższe warunki przejrzeć m ii ja w re- 

gistraturze.
Winniki 10 wrZ‘ śnia 1880.

■

(8017 2— 3) m  J  y  k  t .
L. 5897. 0 . k. sąd powiatowy w Moś­

ciskach podaje do ogólnej cdadomcśei, w  w 
spraw ie uprz. zakłada kredytowego włościań­
skiego we Lw cw ie przeciw Fedkow i i Fcsee 
Hubikom, tudzież Ewie Koszlaj p 14:7 złr. 
w. a. z pa . odbędzie się tamże publiczns. li­
cy tac ja  realności pod 1 k. 59 sub. rep. 78 
i pod 1. k 76 w Bolanowicaeh położonej do 
dłużników należącej, ciału tabuiarsego n:s- 
stenowiącej, w trzech term inach a to: dnia 
20 grudnia 1880, dnia 27 stycznia i dnia 3 
m arca 1881 każdym razem o godzinie 11 przed 
południem .

C na wywołania 300 zł. w. a.
Zakład 30 zł. w. a. j
N a p.erwszjyc-h dwóch term inach zost?*-1 

nie realność ta tylko za lub wyżej ceny sza- : 
cuukowe;, na trzecim  “ ternrinw! także i I 
niżej ceny sprzedeną. * j

W arunki licytacyjne i protokół z&ste-1 
wjiiczego opisania m ożas erzejrzeć w r< g  - !  
straturze s sdowej. i

M iśftiska dnia 27 wrz -śnia 1880 i 
(8022 2 —3) W * j

L. 9152. C. k. sąd powiatowy w Nis- I 
ku wiaduin:* czyni, że w dniach 10 stycznia; 
14 lutego i 21 m arca 1881, każdym razem ! 
począwszy od godz-ny 10 z rana, odbęaMe \ 
«-gp.e*-ucyi*» sprzedaż połowy realności do j 
Agnieszki Welasowej n a k ią f  ej w Budniku j 
Pc ło i  .nej, na 120 złr. 03zac<. wau<(. I

Zzbład wynosi 12 złr.
W arunki licytacyjne i odnegne akta | 

z ł-żone  v:f sąji^ie do przejrzenia. j
N-sko dnia 28 października 1879 

(8021 2 - 3 1  I  ^  $  U. s .
L. 2870. C. k. sąd powiatowy w Ku- ; 

te.-.h za-''i.-;dasau mających cl.ęc kupienia, że j 
w 8 prawią Lei by S asdera  przeciw Iw anow i 
Fediuk pt.:. 50 zł. i 30 zł. w. a. z pn. od­
będzie się tn egrekuąyjns sprzedaż, realności 
w B.ał;;b *rezfe p d 1. k. 150 połażonej, c ia­
ła  tabularnego niestano*' iąeej, w terla iosch  
23 grudnci 1880, 27 stycznia i 25 lutego 
1881 każ ym razem o godzinie 10 rano, a 
to pr y 1 i. 2 term iai*  tyiko su cenę s>:a- 
< m ko*ą lub poft-yżej, a * teru»; i ' oatstc iw  
i niżej te jte  ze j-ktjbadź c:« nę.

.Protokół zastaw ciczego %pi?.a«ia i o&zv 
cowjńsia , t ’id«;eż rfeełSę -//ariinków lieyta- 
eyte.cyjnych można przejrzeć 17 l••sądowej 
registru turze,

0. k. sąd powistsHu-y.
Kuty 8 lutego 1879.

(8029) OSj>wl.c»*Cia*.;n S e .
L 789 X m am a hipate zna dla po­

wiatu sądowego Cisezanowskiego urzędująca 
/, vh.darnią, -że od dni» 1 grudrua 1880, aż
a.! di.ia 8 grudni?. J880 w godzinach u-

biurza hipylg- 
sądu krajow e­

go ¥ 9  L i)?o v>e do powszechnego przejrzenia 
arkńśzepo jadania  »raz isprostsw anem i spiss- 
ini, kopiami mnp kaiia^rktriych i protokołami 
parcelo *■ >mi tudzież- p r o s i ł y  dbchnd jlp  do- 
ty rzycjch  pciiiiidłośc w obrębie gm iny M >  
szct icica, Liysk ■, Lubliniec x\«wy i Lubl-uiec 
stary leżących.

Róiifćoer..-śnie wyznacza się term in aaj 
dzień 9 g ri\d n ;» 1880 o godsinie 9 prąsd 
południem do ^łf>?.zeaia zajr.-.utó.i'- Kini ma- 
nych przeciw p e s w d z i a r k u s z ó w  posia­
dania.

O tem z ■■■wLida.mia się strony inte- 
resowano 'z tern, że każdy, kto ma interes 
praw ny w zbadaniu stosunkó-./ posiadania, 
m-JŻe się zgłosić i wszystko przytoczyć, o  
dla w yjaś"ienia lub obrony swy-,-h praw  ?a
8ŁV3 i UZJić..

C.co:snów d n ;a 21 listopada 1880.
(805 -) L. 19.228.

4 k g lo sK e> n i«  S i c y t a c y i .
Odnośnie do tu tc j^ g c ;  iglr-szenia ikty- 

taeyi z d?;a 30 października 1880 i. 17844 
rozpisuje się publiczna l i c  tacyo, ns w ydzier­
żawieni* prawa poboru podątkurspoźy wczego 
od wyszynku wio a w akręg-ich dzierżawnych 
Jarosław , Nimawów i Uhnów ea dzień 14 
grudni-1. 1880 pod p ierw otueł®  warawkami 
i z pierwotną c e .ą  f iik d . ą

0. k. powieto--va Dyrekeya skarbu.
W Przem yślu daia 24 listopada 1880. 

(8084) « M © » a © n ie .
17094. W  Im ieniu Jogo Cesarskiej Moś­

ci c. k. H a s z y  sąd fcraj«wy, postauow ieriem  
z dnia 9 listopada 1880 1. 29058 orzekł na 
mocy §. 36 u. pr. i §. 489 i 493 sp. k., iż

ri..d.owy;h -.•■łożone będą w 
cenom pczy prezydium  <*.. V:

treść artykułu  uruieszczow go w Nr. 248
czasopisma , Dziennika Polskiego" z duia 27 
października pod napisem : „kronika Lwów 
26 paździerm ka" w ustępie od słów: „Trochę 
więcej ludzkości" do słów! „powodu zasła­
bł t“, zaw iera znam iona występku z §. 300 
uk., że zatem zarządzona przez c. k. proku- 
ratoryę państwa na dn u 26 października r.
b. i tego samego dnia w ykonana konfiskata 
jest usprawiedliwioną, cały nak ład  powyż­
szego artykułu  ma być zn issezeu j a dalsze 
rozpowszechnibuie tegoż zabronione.

Lwów 24 listo prda 1880.
(8057)

L. 72, 0 . k. sąd powiatowy zaw!ada- 
m :a, iż złożono uniegc zostały do powszech­
nego przejrzenia arkusze posiadania i inne 
a: t-, służyć mc ją e do założenia księgi g ru n ­
towej dla gm iny Fewel ad Siemień

Zarzuty przeciwko prawdziwości arku­
szów posiadania wnoszone być mogą w są­
dzie powiatowym lub przed kom isarzem  h i­
potecznym na dniu 6  grudnia 1880, w któ- 
rym  także dalsze dochodzenia przepraw adzo- . 
ne zos-ianą.

Żywiec daia 25 listopada 1880.
(8058) 4 > |j , I o iz e n ie .

L. 78. 0 . k. sąd powiatowy zawiada­
mia. ij. dochodzenia a i ! - j s e o w e  ceiens z a ło ­
żenia i sięgi grantow ej dis gm iny „Pewel 
wielkn", dnsa 9 grudnia 1880 rozpoci-yna.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia < 
w u ro d a c h  gm innych - |

Żywiec dnia 25 listopada 18e0.
(8047) O f fS c s n e n ie *

L. 97. 0 . k. sąd pjw iatow y zawibda- 
m*a, iż złożone u a*ego zostały do powszsch • 
ringo przejrzenia arkusze posiadaoi9- i inno 
akta służyć inaiaM  do założenia Księgi grun- ■ 
towsj ćla gm iny „Bsrczyce vai Barcice". I 

Z,«rzufcy przeciwko prawdziwości arku- 
szćw posiadania w m szoae być mogą w c. k. 
sądzie powiatowym lub przed komisarzem 
hipotecznym dttia 3 grud-iia 1880, w któ­
rym dalsze dochodzenia miejscowe prowa­
dzić będzie

Stary Sącz dnia 25 listopada 1880. 
(8035)  O f o w ie s 3 ©z©s»I©.

L. 136. Dia pierwszej zwyczajnej ka­
d en c ji sądów przysięgłych, których posie­
dzenia prr .7 e. !•:. sądzie krajowym  karnym  
50:1 poczną się dnia 7 lutego 1881, o godzi­
nie 9 prz -d południem  zam ianował JEksc. 
p. prezydent c. k. sądu wyższego k”ajowego 
przewodnicz"eym wicf.prezyóent.i c. k. sądu 
krajowego Karola Lidia a zastępcami jegj:> 
r.idc.ę c. k. sądu kraj. wyższego A lbina Mo- 
gilniciieg!) i r«.deów sądu krejowego, Karola 
Fugera de Re.-btborn, Franciszka B gdayns - 
go Jakóba Finkłe, Alojzego Uhlego, A nto­
niego Sehatzlił, E dm unda Wesołowskiego, 
Leona Budzynowsksisgo i W incentego L e­
wi ikie.go,

Prczydyum  ?. k. są Li kraj K ira.
Lwów, 23 listopada 1880.

(8037)
L. 105. C. k. R otuitya hipoteczna, za­

wiadamia, iż d. chodreiiia miejscowe Mające 
na c-,lu założenie księgi gruntow ej dla gm i­
ny Bojanczyce dnia 2  dla gminy Krzywo- 
rzaka daia 9 zaś dh, grniny Zasań w okręgu
c. k. sądu powiaiowegc Myślenickiego po ło ­
żonej dnte. 13 grudnia 1880 rozpoczyna.

D-.bczyoe poi a 25 ii uo jada ISSfóH  
(7977 3 - 3 )  ś. y  h. \

L. 11764. Celem zaspokojenia wierzy­
telności H erscha Meilecha F rau k fu n er w kwo­
cie 280 zł. w, a., odsetków 14 pr. od 25 
iipca 18?5 i kosztów eg ioku-y i w kwocie 
4 zł. 16 c t ,  4 Ł  -31 c t ,  13 7.1 72 ct., 12 
zł. i 18 v:łr. 56 ct. rozpisuje się sprzedaż 
części realności 1. k  61 na Podgórza w P rze­
myślu, wedle Dom IV pag. 270 a. 9 huer. 
:ia imię Izraela i Liche Mehr zapasanych w 
drodze publicznej licy tacji, i wyznacza fię 
ku temu dzi-:ń sądowy 30 grudnia 1880 o 
godzinie 10  przed południem , przy której 
powyższe eaęśfii realności poduastępującemi 
> sruakaia i ze?tkną sprzedane:

I. fizeczone Części powyższej realności 
zostaną także poh:-i< 1 cany szacunkowej 1634 
zł. 17 er. sprzedane

W adyum wynosi kwotę 50 zf. w. 3 .
D dsze warnaki licytacyi, sk t oszacowa­

nia i wyciąg łppoteczny znajdują się w tu- 
uądowej registraturze.

O tern zawiadam ia się wierzycieli hipote­
cznych, których miejsce pobytu nie je s t wis.-

lub którymby uchwała ta i dalsze u- 
chwały wcześnie lub wcale nie mogły byń 
doręczone, lub którzy dopiero pu 28 kwie­
tnia 1879 p;awa rzeczowe do części realnoś­
ci przedmiotera rpr.-edaży będących nabyli, 
do rąk kuratora adwokata Dr. Smutnego ^  
tym celu ustanowionego i obecnym edyktem- 

Przemyśl 20 października 1880 
(7981 3—3) '*%te tr?to?b^©semf©»

L 12038 Małżonkowie Bom an i Dom­
ka Stoiożuk, włościanie z Berlina, uznał* 
marnotrawcami, ich kuratorem Hryć Dutka 
gospodarz z Berlina.

0. k. sąd powiatowy.
Brody 16 listopada 1880.

(7983 3— 3) E d y  k  t
L. 41776. 0. k. sąd krajowy we Lwo­

wie podaje do wirdomości, że celem ścią­
gnięcia preteasy: c. k. uprz. gafie. akt*, baa- 
ku hipotecznego we Lwowie w kwocie 46 
złr. 46 złr. 881 złr. 20 ct. a. w. z pn. do- 
zwolouą została przymusowe sprzedaż nale­
żącej do , ,na Rójslsra i Franciszka Rósslsra 
;a!r Dom. 161 pag. 424 n 3 haer realności 
pod 1. 337 3[i  we Lwowie położonej, która 
to sprzedaż odbędzie się w sądzie tutejszym 
w j-dDym termiiaie na daiu 12 stycznia 1881
0 godzinie 11 przed południem, na którym 
ta realność tazźe poniżej ceny wywołania 
wynoszącej 4064 złr. a. w. za jakąkolwiek 
cenę sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi sumę 203 złr. 20 ct.
Resztę warunków licytacyjnych i eks. 

trakt tabu'aruy przejrzeć można w tu sąd- 
registraturza.

O tern zawiadamiamy obie strony, nie­
wiadomego z miejsca pobytu egzekuta F ran­
ciszka Ro3slera do rąk ustanowionego dla 
niego kuratora adw. dr. Dziubiński !go tu­
dzież wszystkich wiadomych wierzycieli h i­
potecznych Cj rąk własnych, masę spadko­
wą Jakóba Hockta względnie spadkobierców 
tegoż Eliasza Horowitza, Mojżesza Horowitza
1 Dobrisch Horowitz do rąk ostatniej, tych 
wierzycieli zaś którzy po duiu 3 maja 1880 
jako dniu wydania ekstraktu tabularnego 
prawo zastawu na tej realności nabyli, lub 
którymby bądź uchwała obecna, bądź któ­
rakolwiek z późniejszych w tym przedmio­
cie wydarych wcześnie doręczoną być nie 
mogła do rąk ustanowionego tusąd. uchwa­
la Zf dn,a 6 czerwca 1880 I. 20748 kurato­
ra adwokata Dr. Góreckiego z substytucją 
adwokata Dr, Nurkowskiego i przez niniej­
szy edykt.

Lwów dnia 13 listopada 1880.
L. 26184, O g ł o s z e n i e .  (7984 3—3) 

W edykcie lwowskiego c. k. sądu kra­
jowego wyższego z dnia 8 października 1879 
do 1. 226x5 wyznaczono j rzy utworz-niu 
nowego ciała tabularnego dia realności we 
Lwowie pod 1. 229ł/i małż. Jskóba i Maryi 
Borowników własne;,, 31 stycznia 1880 jako 
dzień, do którego prawa z §. 7 ustawy z 
dnia 25 lipca 1871 nr. 96 Dz. u. p. zgło 
szone być mają.

Gdy termin ten opiewać ma 31 sty­
cznia 1881, przeto zaszłą w tym względrie 
pomyłkę niniejszym prostuje się.

Z c. k. wyższego sądu kraiowego. 
Lwów dnia 16 listopada 1»80.

L. 16225. (8036)
P r o t o k w J o w a n t e  f i r m

0. k. sąa obwedowy w Tarnopolu jako 
sąd handlowy ogłasza, iż zapisano w rejestr 
haisdiowy dla fum  pojedynczych firmę „W ło­
dzimierz hr. Baw ;rows,ki dla przedsiębior­
stwa: Młyn pod nazwą „Młyn ameryuański 
w Bcrusiowie" której proKurantem j ist Ju 
lian Boguski.

Tarnopol dnia 17 listopada 1880.
(8002 3 —S) K  d  j  fe i ,

L. 4980. 0. k. sąd powiatowy w Kro- 
śnje przedsii weźmie na zaspokojenie wierzy- 
tbluc%i zakładu kredytowego włcściańskieg0 
we Lwowie w kwocie 304 złr. a. w. z p»> 
przymusową sprzedaż realności w Głowieńce 
pod i; k. 30 subrop. 77 położonej, ciała ta- 
binarnego niestaaowiącej Fianciszka Leniet- 
własnej w* ksncelaryi sądowej w dniach 22 
grudnia 1880, 26 stycznia i 23 lutego 1881 
każdym razem o 10 godz. przed południe®- 

Cena wywołania 700 złr.
Zizkł-d 70 złr.
Basztę warunków tudzież akt opisani* 

i oszacowania można przejrzeć w registra- 
turze.

Krosno dnia 10 sierpnie 1880.



7
(8044 1— 3) E d y k f c

L. 2192. C. k. tąd powiatowy w An­
drychowie ogłasza, że celem zaspokojenia 
Wierzytelności Sebastyana W>etiznego w 
*Wocie 220 złr. z pn. przymusowa sprzedaż 
realaości pod 1. k. 108 i 104 w mieście 
Andrychowie położonych, stanowiących włas­
ność solidarnych dłużników Karola i Mary- 
anny Pruskieh ciała tabularnego nie mają­
cych dnia 31 stycznia, 28 lutego i 28 mar- 
e* 18S1, każdym razom o godzinie 10 z ra­
fii przedsięwziętą zostanie, że na pierwszych 
dwóch terminach przedmioty na licytację 
Wystawione tylko za cenę szacunkową 1440 
złr. w. a. lub wyżej tejże, zaś na trzecim 
terminie także i niżej ceny szacunkowej 
sprzedane zostanie.

Wadyum wynosi 10 prc. ceny szacun­
kowej.

Besztę warunków i akt oszacowania 
przejrzeć ruo ira w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych z miejsca pobytu 
wierzycieli ustanowiono kuratorem adw. l)r. 
Lorję w Wadowicach z substytucją adw. 
Dr. Krobiekiego we Wadowicach. Na wypa­
dek SDrzedaży wyznacza się do wykazania 
płynności i pierwszeństwa wierzytelności 
termin na dzień 25 kwietnia 1881 o 9 ra­
no, na który wiadomych wierzycieli do rąk 
własnych, niewiadomych do rąk kuratora i 
przez edykt wzywa się pod tym rygorem, 
śe wrazie niejawieaia się i nielikwidowania 
domniemanie będzie, że mimo istniejącego 
castawu zaspokojeni zostali.

Andrychów dnia 26 sierpnia 1880. 
(8077 1—8) u h w l c u c u n l * '

L. 52165. W celu podniesienia prze­
mysłu górniczego w kraju Wydział krajowy 
Królestwa G thc/i i irndomeryi wraz z Wiel- 
kiem Księstwem Krakowskiem zamierza po­
pierać poszukiwania z& minerałami górni- 
czemi, lub woskiem ziemnym w kraju ^ o ro  
Przedsiębiorca przedłoży racyonalny plan 
takich pohukiw ań i wykaże rozpoczęte ro- 
boty.

W arunki udzielenia su b w en c j i  lub  po­
życzki będą w każdym pojedynczym w ypad­
ku przedm iotom  um ow y z W ydziałem krajo­
wym zawrzeć u ę m a ącej.

Z Wydziału Krajowego 
Król stwa Galicyi lLodi:— ,ryi wraz z W el, 

Ks Krekowskiem 
We Lwowie dn>a 19 listopada 1880.

(8051 1—3) K  d  y  k  I.
L. 50186 O k sad krajowy w Lwo­

wie n:ui'jszym  edykt m wudouiu czyoi, że
Salamon >' Lea H ss  przeciw Antoniemu Rais- 
Biwi względnie tegoż spadkobiercom pod 
duiem 8 listopida 1880 do 1. 50186 wuieśli 
Pozew o uznanie res/.tującej sumy 630 zlr. 
w. a. wied. czyli 252 złr. m. k. z większej 
Bumy 3000 złr w. wiad pi h.dzącej 
w stanie biernym realności pod 1. 45%  na 
r*«cz A at n ego R issa z&intatiulowauoj z\ 
Umorzoną i o ekstabuiaeyę lakowej z tej re 
kluości.

Poniew aż Antoni Bo ss względnie  jego  
spadkobiercy z życ a i miejsca pobytu  są 
Niewiadomi c. k. sąd krajow y do za3iępo- 
^ a a i a  ich tute jszego adwokata D r K raw ­
czyńskiego k u ia to rem  a adw . Dr S k i łk o w -  
skiego tegoż zastępcą m ianow ał,  z k tó rym  
hiuiejsza sp raw a wedle U3ia y  sądowej dla 
Galicyi przepisanej p rzeprow adzoną  będzie.

N iniejszym więc edyktem  wzywa się 
2*pozwanych, aby w należytym  czasie oso­
biście stanęli, lub potrzebne ty tu ły  p raw ne  
Ustanowionemu zastępcy udzielili lub innego 
sastęDeę wybrali i sądowi ozuajm di,  s łow em  
s tosownych do obrony środków m y li ,  gdyż 
Wynikające z zan iedban ia  ; k u fki sami sobie 
przypiszą.

Lwów 20 listopada 1880.
(8039 1—3) E d y k t

L. 4868. Podaje się do publicznej wia­
domości, że w dniach 14 grudnia 1880, 12 
stycznia i 15 lutego 2i81 zawrze o gi dri- 
hie 10 przed południem odbędzie sic w są 
dzie t i t r j  -,ym licytacja reslu ś-i pod 1.495 
w Chułojowie położonej własnej, na rzecz 
Józefa Bell celem uzyskania 97 zł. aw. z pn.

Cena wywołi.nia 350 zł.
Wadyum 35 zł.
Besztę w arunków  licyts y juych  przej­

rzeć m ożna w tusąd  reg is tra turze .
Badziechów 4 września 188U.

(8040 1—8) E  d  jr k  u
L. 4909. Podaje się do publicznej wia­

domości że w d. 2 i 80 1880 g;udnia i 27 
s ty  znia 1881 zawsze o godzinie 10 przed 
Południem odbędzie się w Sądzie tutejszym 
lieytacya łąki należącej do realnośd pod 1. 
^19 w Ch ł o o wi e  położonej, I* an a  i W a­
syla Twerdoehlebów włisnej, na rzecz Se- 
•hene Martyniuka celom uzyskania 18 zł.
* przynależ.

Cena wywołania 60.
Wadyum 6 zł
Besztę warunków 11 ytacyjuyrh przej­

rzeć można w tusąd registr&tutrze.
Radziechów 4 wrz śnia 1880.

(8043 1—3) E d y k t
L. 2439. C k sąd powiatowy w An­

drychowie ogłasza, iż na zaspokojenie wie­
rzytelności Sali Silbiger w kwocie 4 zł. z 
Przynależytościami przymusowa sprzedaż real­
ności pod nr subrep. 22 w Bzykach poło-

nych, Agnieszki Sobolowej, ciała hipoteczne­
go nietworzącej, w tutejszym sądzie dnia 
31 stycznia, 28 lutego i 2 marca 1881 każdym 
razem z tern przedsięwziętą . zostanie iż na 
pierws/yh dwóch terminach przedmiot na 
licytację wystawiony tylko za cenę wywo­
łania 415 zł w. a. lub wyżej tejże, zaś na 
trzecim terminie także i niżej ceny wywo­
łania sprzedany zostanie'

Na wypadek sprzedaży wyznacza się 
do likwidacyi wierzytelności termin 15 kwio- 
kwietnia 1881 o godzinie 9 rano, na który 
wszystkich, którzy prawo zastawu uzyskali 
wzywa się wiadomych do rąk własnych 
niewiadomych do rąk kuratora adwok. dr. 
Lorji w Wadowicach pod tym rygorem, że 
w razie, gdyby nielikwidowaii swoich wie­
rzytelności, domniemanie będzie, że nie żą­
dają zaspokojenia z ceny kupna.

Andryehów dnia 30 sierpnia 1880. 
(8042 1—3) E d y k t .

L 6305. Podaje się do publicznej wia­
domości, że dniach 2 i 30 grudnia 1880 i
27 stycznia 1881 zawsze o godzinie 9 przed 
południem odbędzie się w sądzie tutejszym 
licytacja reslutści w Dmytrowie pod 1 256 
do Konrada Śpiewaka i pod 1. 171 do Mar­
ka Maciaiha należącej własnej na rzecz Sa­
muela Szpaniermsna celem uzyskania 120 zł. 
z przyu.

Cena wywoławcza 312 zł
Wadyum 10 prc.
Rssztę warunków licytacyjnych można 

przejrzeć w tusądowej registraturze.
Bsdziecbów 22 września 1880.

(8041 1—3) E d y k t .
L. 5018. P )da;e się do publicznej wia­

domości , że w dniach 1 i 30 grudnia 1880 
i 26 stycznia 1881 zawsze o godziuie lOtej 
przed południem odbędzie sie licytacya trzech 
kawałków pola należących do realności pod
1. 75 w Niwicach położonej nieobjętej masy 
ś. p. Wasyla Rabiniel Czesneka własnej na 
rzecz Samuela Szparemchermana celem zaspo­
kojenia 130 zł.

Cena wywoławcza 550 zł.
Wadyum 55 ił.
Besztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w t u ą do w j registraturze
Badziechów 3 września 1880.

:8050 1 -  3) E d y k t *
L 52824 Ces. kr. sąd kraj wy we 

Lwowie otwiera niniejszym konkurs na wszy­
stek ruchomy, j-koteż na ws/.ystek nieru' bo­
my, a w krajach, w których obowiązuje u- 
slawa konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 
Nr. 1. D. p. p., położony majątek Berła 
Singeru kupca we Lwowie.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się ; a' u Bad j  Vrabetz jako komisarzowi 
konku> sowemu, zaś tymczasowym zawiadow­
cą masy ustanawia się p^na adwok ta Dra 
Seh ff, wzywejąc zarazem wier/ycieli, aby 
po przedłożeniu dokumentów, służąc ch do 
wykapania ich preten -yi, poczynili swe wnioski 
co do zai wierdzenia tegoż, lub iiMa owierda 
inpego zawód w cy  masy i aby przedsięwz.eli 
wybór w y ! iału wierzycieli, w którym to 
celu wyznacza się ternui u na dzień 2 gru­
dnia 1880 godzinę l i t ą  przed południem.

Ktokolwiek chce wyi-tąpie z jukąbądź 
pretc syą do wspóla j rrnsy rozbiorowej, 
ma takową zgł sic w tym sadzie krajowym, 
wedle przepisu ustawy k nkursowej pod ry­
gorem zagrożonych tamże szkodliwych sku­
tków prawny , h przed upływem 8 s ty zu ia  
1881 i podeć ją na terminie na dzień 20 
stycznia 1881 o godzinie 11 prz^d połu­
dniem, wyznaezKiym do uznania płyueoś i 
i ozntezenia praw a piew^-zeuitwa, chociażby 
nawet o nią -»pór już był wytoczony.

Wierzycielom, którzy " zgłoszą się ze 
swemi pretecsyuuii, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miej-sco do!ychczasowe­
go zawiadowcy masy, zastępcy onego i człon­
ków wydziału wierzycieli inne osoby, posia­
dające ich zautauie.

Na t micie, wyznaczonym do wykapa­
nia płyncości zgłoszonych wierzytelu ś,ii, 
ma być usiłowano przyprowadzenie do skut­
ku ugody w myśl § 68. u-t. konkursowej.

Dalsze ogłoszenia w teku rozprawy 
konkursowej umieszczane będę w Gazecie 
Lwi wklej.

Z c. k. sądu k ra jo w i go.
Lwów dnia 23 listopada 1880.

(7826 1-—3) Al y  te *<■
L. 47009. C. k. sąd kr-iowy Iwow.ki 

czyni niniejszem wiadomo, iź wskutek ode­
zwy c. k. sądu p o w ia to w e g o  S I we Lwo­
wie z dnia 6 czerw a 1880 I. 21384 odbę­
dzie się, celem zaspokojenia przyznanej p. 
Zygmuntowi Leonowi Fmkel przeciw p. 
Wilhelminie Laog sumy dłużnej 465 zł. w. 
a. z pn. licytacya realności p- Wilhelminy 
Lang we Lwowie pod 1. 337% położonej 
w 2 terminach doia 21 grudnia 1880, i dnia
28 stycznia 1881, każdym razem o godzin-e 
10 rano, na których to termiuaoh powyż­
sza realność tylko za, lub wyżej ceny wy 
wołauia t. j. kwoty 4583 zł. 40 ct. sprze­
daną będzie. Gdyby atoli takowa na tych 
terminach, za lub wyżej ceny wywołania t. 
j. kwoty 4583 zł 40 ct. sprzedaną nie zo- 
st;ł», wyznacza się do ułożenia warunków 
ułatwiających, termin na dzień 1 lutego 
1881 o godzinie 10 przed południem z tem,

że nie stawający jako przystępujący do więk­
szości obecnych wierzycieli uważani będą.

Cena wywołania wynosi 4583 zł. 40 
ct. a wadyum 10*/0 takowej, t. j. kwotę 
458 zł.

Bliższe warunki, wyciąg tabularny mo­
żna przejrzeć w t. s. registraturze.

Lwów 30 października 1850.
(8018 1—3) E  d  f  H  U

L. 8418. C. k. sątd powiatowy w Moś­
ciskach podaje do ogólnej wiadomości, że 
na dniu 25 stycznia 1881 jako na pierw zym 
na dniu 1 marca 1881 jako na drugim, na 
dniu 5 kwietnia 1881 jako na trzecim ter­
minie każdym razem o godzinie 11 przed 
południem, odbędzie się w sądzie publiczna 
sprzedaż realności pod 1. k. 24 w Bolanowi- 
cach położonej, Jana i Parauki Fedorec w ła­
snej na zaapokonie pretensyi Berła Blumen- 
berga w ilości 41 zł. 50 et, w. a. z pa. z 
dołożeniem, że na pierwszych dwóch term i­
nach realność ta tylko powyiej lub za cenę 
szacunkowa, przy trzecim zas za jakąbądz 
cenę sprz.daną zostanie.

Cena s acunkowa i wywołania wynosi 
265 zł w. a

Zagład 26 zł. 50 ct.
Warunki licytacji, tudzież protokół za­

stawniczego opisania i oszacowania przejrzeć 
można w kancelaryi sądowej.

Moś iska duia 11 listopada 1880.
(8046 1 - 8 )  01> w ie s z c z e u le .

L. 4931. Na podstawie przyzwolenia
c. k. sądu obwodowego w Tarnowie z dnia 
11 listopada 1880 1. 15138 uznaje się Woj­
ciech? Bąka z Latoszyna marnotrawcą i u- 
stsnawia kuratorem jego Franciszka Różań- 
s t  ego z Kacdzierza

C. k. sąd powiatowy.
Dębica 20 l is topada 1880.

(8045 1—3« E d y k t
L. 2319. C k. sąd powiatowy w An­

drychowie ogłasza, że na zaspokojenie wie­
rzytelności Franciszka Zahradaika w kwoci* 
225 zł. z pa. przymuso ./a sprzedaż pod i. k. 
56 wo wsi Audrych w e położonej, deklaro­
wanych spadkobierców po Macieju i Teresie 
Baratows-icb włisnej realności, ciała hipo- 
trczu«go niestanowiącej w tutejszym sądnie 
daia 7* utego, 7 marca i 4 kwietnia 1881 
każdym razem o godzinie 10 z rana z t-un 
przedsięwziętą zostanie, że na pierwszych 
dwóch term nrch przedmiot na licytację wy­
stawiony tylko za ceuę wywołania 91 zł. 14 
ct. w. a. lub wyżej tejże, zaś na trzecim ter- 
mn i e  także i niżej ceny wywołinia sprzeda­
ny zesUuie.

Wadyum wyaesi 10 prc. em y szacun­
kowej. . .

Równocześnie na wypadek gprzedoży 
wyznaczony zostaje z urzędu termin do wy­
kapania płyuurśei i pierwszeństwa wierzytel­
ności na d ień 9 maja 1881 o godzinie 9 
rsno, na który wiadomych woerzy lelid rąk 
własnych niewiadomych d i rąk kuratora 
D •. Chrzanowskiego w Kęta h pod tym ry ­
gorem wzywa się, że urazie niestawienia 
się, domniemanie będzie, iż mimo istnieją­
cego prawa zastawu zaspokojeni zos alt.

Adrycbów dnia  28 s ie rpn ia  1880.
(8038 1— 3) «4 y  fc ft*

L. 4867. Podaje się d i  publicznej wia-
d. mośei że w dn iach  14 grudn ia  1880, 12 
stycznia, i 15 lutego 188J, zawsze o godz. 
10 prz“d  po łudn iem  odbędzie się w sądzie 
tu te jszym  l ic y ta c ja  realu. ści pod 1. 455 w 
Obcłoj wie położonej Buchli E N  te r  dw. im. 
Resler własnej n a  rzecz Leni B h celem 
uzyskania 25 zł. w. a. z pn

Cena wywołania 200 zł. w »-
Wadyum 20 zł. w. a
Resztę warunków licytacyjnych przej 

rz tć można w tusądowej registraturze.
Radzie* hów 4 września lb80.

(7995 2 - 3 )  E d y k t .
L. 15631. C. k. sąd obwodowy w Sam­

borze wzywa pos ad&cza zgubionej karty za- 
etswniczej nr. 53 rito: Ssmbcr 10 kwietnia 
1880 p zez kasę oszczędności m i.sta Sam­
bora wystawionej na wzięty w zastaw los 
n k. uprzyw. aust. Towarzystwa kredytowe­
go dla handlu i przemysłu serya 3352 nr. 
27 aby takową w ciągu je d m -g o  roku, 6 ty­
godni i 3 dni od dala trzeciego edyktalne- 
go ogłoszenia sądowi, przedłożył ile że w 
przeciwnym r zie takowa za nieważną bę­
dzie uznaną.

Sambor dnia 2 listopada 1880.
(7993 3—3) E d y k t .

L 7947. W duiach 21 stycznia, 21 ln- 
t 'go  i 21 marca 1881 o 10 godzinie pr.ed 
południem odbędzie się w sądzie licytacya 
realuoś-i wt dN D. m.  III. pag. 49 nr. 3 
haer Jaua Jrtckow3kiigo wła-nej pod Nr 
kotis. 109 w Bu k u  powiecie Kamioneckim 
położonej, celem zaspokojenia sumy 104 złr. 
a. w. z p«. na rzecz Jana Olszewski go.

Cena wywołania 2930 złr. w. e.
Keżdy chęć kupienia mający obowią­

zanym będzie złożyć jako wadyum 10 prc. 
ceay szacunkowej t. j. 293 złr a. w. w go­
tówce lub w listieh zastawnych do lokowa­
nia kapitałów sierociń^kieh nada’ąoyih się 
wedle kursu w ostatniej „Gazecie Lwowskiej1* 
ogłoszonego, lub też w książeczkach kasy 
oizczę m ści.

Nabywca obowiąz-ny będzie ciążące

na tej realności długi w miarę wysokości 
zaofiarowanej ceny kupua na seb ie  przy­
jąć, jtźli wierzyciele s zych pieniędzy przed 
wypowiedzeniem przyjąć nie chcieliby

Bisztę warunk w licytacyjnych, proto­
kół oszacowania, tudzi ż ekstrakt tabulsrny 
prząjrzeć można w t3. registraturze.

O tem zawiadam-a się wszystkich wie­
rzycieli, którzyby po dniu 27 styrznia 1879 
jako dniu wydania wyiiągu tabularnego na 
hipotekę powyższej realności weszli, lub 
którymby uchwała licjtacyjua i późniejsze 
wcześiie lub wcale doręczone być nie mo­
gły, po rąk ustanowionego kuratora c. k. no- 
taryusza w Busku p. Jana Bosakowskiego i 
przez niniejszy <dykt.

Z c. k. sądu powiat wego.
Busk 10 listopada 1880.

(8031 2—3) E d y k t ,
L. 45111. O k. sąd krajowy we Lwo­

wie ogłasza niniejszemu iż w sprawie egze­
kucyjnej Lejby Gebath prze iw Markusowi 
Szymonowi O ber-a, i der a względnie przeciw 
Chsnie Klaum u i Puji Hiibel o 300 złr 
w. a. z pn. w dniach 13 stycznia, 27 stycz­
nia i 10 lutego 1881 zawsze o godzinie 11 
przed południem w sili rozpraw ustnyih 
sprzedaż egzekucyjna sumy 1100 złr. a. w. 
w stanie biernym realuuś.u pod 1. 67% 
we Lwowie zihipotekowanej w drodze pu­
blicznej licytacji, że cenę wywołania st-no­
wi wartość namiaalna tej sumy, i że wa­
dyum wy osi 110 złr.

Dla tych wierzycieli którzy po 7 sier­
pnia b i prawo zastawu aa tę sumę uzys’. ;,- 
li ustanowiono kuratora w oaob e adwokata 
Dr. Berlinera z substytucyą adw. Dr. tuki .

Resztę warunków w tu sąd. regisira- 
turze przejrzeć można.

Lwów 13 listopada 1880 
(8009 2— 3)  ̂ '^ d w jic i* se s« n fe ,

L 9126. C. k. sąd powiatowy w Szczer- 
cu uwiauamia odnośnie do obwieszczenia 
dnia 26 lipca 1880 1. 5629 w numerach 
223, 224, 226 „Gazety Lwowskiej" z roku 
1880 ogłoszonego, że do przymusowej liey- 
taeyi realności pod 1. 44 i 40 w Bródkach 
w starostwie Lwowskiem położonych ciało 
tabularne stanowiących Maryi Stelmachów 
własnej na zaspokojenie pretensyi c. k. 
uprzyw, g d . Z ikłu lu  kredyt, włościańskie­
go mianowicie 1875 złr. 14 ct. i 200 złr. 
». w. wyznacza się nowy termin na dzitń 
31. stycznia 1881 godz. 10 rano, na którym 
ta realność za jakąkolw i-k cenę za złoże­
niem zniżom go wadyum 225 złr. w tusąd. 
kancelaryi sprzt-dsuą zostanie.

Dalsze warunki przejrzeć można w tu- 
sąJowej registrsturze.

Szczerzcc dcia 29 października 1880. 
(8016 2 —3) E  d  y  m. ?„

L. 50044. C. k. sąd powiatowy m. d.
S. I we Lwowie oznajui a niew;ad mym z 
miejtc* p. bytu S /jm  n wi Lauf-rowi i Zin- 
oie z Hullerów Lauferowej, że Fi chel Kcft 
wniósł pr eeiw nim dma z3 p.ździeroika 
18r.0 1. 50044 pozew o zapłatę 60 złr. 
w. a. z pa., który adwokatowi Dr. B zyl mu 
Szwedzickiemu jako kur^t-orewi ustano wi. - 
uerau d h  pozwanvch derę-za ię wzywując 
tychże, by p kurstora o środkach obrony 
jakie im przysługują, o ile m żnoeci przed 
dniem 23 listopada 1880, na który termin 
do rozprawy wyznaczono zawiadomili, clbo 
sądowi tutejszemu ia; ego zastępcę wskazali.

Z c. k. sądu powirtowegi m. d. S. I.
Lwów d .da 26 paźdz eraika 1880

(8023 2 —3) E d y k t .
L. 8771. C. k. sąd powiatowy w Pud- 

hajca h ogłasza, że na zaspokojenie wierzy­
telności Judy Mojżesza Weiss w kwocie 25 
zł. w. a. z pu. odbędzie się w sądzie tutej­
szym w daiaeb 22 grudaia 1880, 21 sty­
cznia i 24 lutegi 1881 każdym razem o go­
dzinie 10 rano egueku yjna publiczna sprze­
daż, nie tanowiącej ciała tabularn°g ', rea l­
ności pod 1. 158 na Siółku położonej Hiynia 
i Julianny mzłżonkó w Głowa własnej z tem, 
że realność ta na pierwszym i drugim term i­
nie tyUo za lub wyżej ceny szacunkowej 
^50 zł w. a , na trzecim zaś i niżej tejże 
Oijwięcej ofiarującemu sprzedaną zo.-tauie.

Cenę wywołania stanowi powyższa ce 
t a  szueuukowa 250 zł. w. a

Wadyum wynosi 25 zł w. a.
Akt opisania, oszacuw.nta i resztę wa­

runków licytacyjnych przejrzeć moŻDa w są­
dzie tutejszym.

Podha|ee dria 14 października 1880. 
(8024 2— 3) O b w i e s z c z e n i e

L. 10384. W dniach I I  stycznia, 12 
lutego i 14 raaret 1881 odbędzie się przy­
musowa sprzedaż realnoś i nietabularuej, pod 
!. k. 2 i 80 w Maddarkijch położonej, d łu ­
żnika Leśkt Jiriaoluka własuej, w tutejszym
c. k. sądzie na rzecz zakładu wł. ś iańdriego 
na zaspolrojenie sumy 375 złr. 3 ct. w. a. 
z pn. każdym razem o godzinie 10 przed 
południem z tem. że na p iersszyrh  d ‘ ó h 
terminach rodność ta za cenę szacunkową 
lub wyż j lej, zaś ca trzecim także niże. 
tejże sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa 700 i ł  
Wsdyum wynosi 10 jr .
Resztę warunków w tutejszej registra­

turze. jC. k. sąd powiatowy.
S .k il  dnia 3 października 1880.

ł
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(7971 3— 3) E d y k f .

L. 7119/cyw. C. k. sąd powiafowy w 
Dąbrowy podaje do wiadomości iż dnia 11 
listopada 1876 zmarł w Podlipiu Jakób 
Kloczkcwski z pozostawieniem rozporządze­
nia ostatniej woli, sąd nieznając mi ijsea po­
bytu Jana Kłoczkowskiego wzywa tegoż by 
się w ciągu roku jednego licząc od dnia 
dzisiejszego zgłusił w tymże sądzie i wniósł 
oświadczenie przyjęcia spadku, w przeciw- 
nym bowiem razie spadek zostanie przepro­
wadzonym z zgłaszającymi się dziedzicami 
i kuratorem dis tego ustano rionem  w oso­
bie Wojciecha Kubaski.

C. k. sąd powiatowy.
Dąbrowa ama 7 "pca 1880.

(7929 3—3) O b w i e s z c z e n i e .
L. 8095. O k. sąd powiatowy w Ko- 

marnie podaje do wiadomości, iż w sprawie 
egzekucyjnej Mojżesza Fischmanna przeciw 
Mykiecie i Barbarze Kruk pto 20 zł. 87 ct. 
a. w. z pn. odbędzie się przymusowa sprze­
daż realności pod nr. k. 111 n/433 star. w 
Komr-rnie położonej, w trzech term inach: 
dnia 14 stycznia 1881, dnia 15 lutego 1881 
i dnia 17 marca 1881, każdym razem o go­
dzinie 10 przed południem.

Cena szacunkowa wynosi 245 zł. a.w,, 
wadyum zaś 10 prc. ceny szacunkowej.

Resztę warunków licytacyjnych tudzież 
protokół zastawniczego opisania i oszacowa­
nia realności w tutejszo-sądowej registratu- 
rze przejrzeć można.

Dla wierzycieli, którymby niniejsza u- 
chwała z jakisgokolwiekbądź powodu dorę­
czoną być nie mogła, lub ktorzyby na real­
ności sprzedać się majacej nabyli prawo za­
stawu po dniu jej zastawni zego opisania-, u- 
stanowioao lruratui^ w osobie p. Michała

kie nowe prawa, czy to własności, czy za- Cenę wywołania stanowi kwota 2000 
’ stawu czy jakiebądź inne prawo hipoteczne |  zł. w. a., zaś wadyum 10 pr. ceny nomi- 
| odnoszące się do nieruchomości księgą grun- f walnej.
hową objętej, jedynie przez wpisanie do t e j '  Suma ta sprzedaną zostanie ryczałtem,

| księgi może być nabyte, ograniczone, prze- f na pierwszym terminie tylko ?,£ lub wyżej ± 
| niesione lub wykreślone* i ceny wywołania, na drugim zaś i oiiej ta- T
i Wprowadzając zarazem w myśl ustaw y) kowej, zarazem termin ten drugi ewp-nturl- y  
Iz  dnia 25 ii pca 1871 1. 86 dz. p. p. poste- Śnie dla ułożenia lżejszych warunków ustana- . ^

t  Mmiii B l I M  y
n a u c z y c i e l k a  t a ń c ó w ,  '

łzawiadamia osoby interesowane iż udziela . 
nauki tańców i gimnastyki salonowej, f

powarae eeiem ustalenia powyżej wymienio­
nych ksiąg gruntowych sąd rajo wy wyższy 
wzywa.

a) wszystkich, którzyby na podstawie 
jakiego prawa, przed otwarciem tych no­
wych ksiąg gruntowych nabytego chcieli u- 
zyskać jaką zraisnę wpisów hipotecznych, 
odnoszących się do stosunków własności lub

w własuem mieszaaniu R ynek U. 13 I piętro. ^
8048 j—?)

W la  SJę,.
Cena kupna asa być złożona w dniach ; ^  i  •

80 po prawomocności rezoluuyi akt lieyta- j J i ^ d S M U C / Z i ^ kawaler lub żonaty, były
_ . . . . .  „  uczeń szkoły lasowej w®

cyjny do wiadomości sądu przyjmującej do ! Lwowie, posiadający niższy państwowy egzamin 1 
depozytu sądowego [ Chlubne świadectwa z 7xnioletniej praktyki, poszukuj®

Reszt, w . r  M w  lieytacyjayeh przej- i Ł S i  « ? p . V , 88, t , Sm r. ̂  r* o nr? tiioonnTiTni t/j rncruo tn f ł  a I  ̂ x ~ ~.rzeć możni w tusądowej registraturze
O czem się chęć kupier/ia mających,

Lwów. (7962 3 3)

posiadania, a to bez różnicy, czyby ta zmia- j egzekuta Sylwestra Sędzimira, tudzież wio­
ną przez dopisanie, odpisanie lub przepisa­
nie, przez sprostowanie oznaczenia nierucho­
mości łub połączeaik ciał hipotecznych lub 
w jakibądż inny sposób nastądć miała;

b) wszystkich, którzyby już przed o- 
twaręjem tych nowych ksiąg gruntowych 
nabyli do jakiej nieruchomości wpisany w 
te księgi lub do ich części jakie prawo za­
stawu służebności, lub w ogóle jakie inne 
piawa do wpisu hipotecznego uprzymiotnio- 
ne, o ile te prawa jako do dawnego stanu

rzycieli niewiadomych przez kuratora Dr. 
Salomona i edykta zawiadamia.

Tarnów dnia 8 listopada 1880.
J est do od stąp ien ia  w G alicy! Ink 

do zam ian y n a  in teres cichszy

Restauracja
Doniesienia prywatne.

Stu d en t!
ne, o ue te prawa jako do dawnego sianu s 1 . i
biernego należące wpisane być mają, a już |  z ukończoną 4tą klasą gim nazyalną, | 
przy założeniu "nowej krięgi gruntowej tam -1 poszukuje um ieszczenia przy A p t e c e :  
że wpisane nie zostały, aby z temi gigiem  przedsięwzięcia praktyki. Odze­
wami Zgłosili Się do sądu powiatowego, w |  kuje łaskaw ego zam ówienia pod adre- H

poczta Załuż via Sanok.
(7973 3—3)

doskonale urządzona, jedyna w miejscu, posiada' 
ją ca  sta łych  gości, 3 franc. b ilard y  — 
sprzedaż w ik tu a łów  wyrobów tabacZ' 
nych , prwpinacyę. (Polak żądany). Kapitał 
potrzebny do 4.000 złr. Wiadomość na tisty opłacone, , 

dołąo*eiCTin marki na odpowiedź, udzielają: ,.Stle- 
bee?‘ i Negendank“ Ajeneya handlowa Lwów.

(7963 3 -3 )

Orłowicza z Kom arna.
Z c. k. sądu powiatowego 

Kcmarno 30 września 1880.
(7980 3—3) E d y k t .

L. 4598. C. k. sąd powiatowy w Bo­
lechowie podsje do powszechnej w iad o m o ść , 
iż celem ściągnięcia pretensji Wysokiego 
Skarbu w kwocie łącznej 48 *łr. 4 ct. i 
kosztów egzekucyjnych 6 złr. 84 ct. sprze­
daż przez publiczną lic;, tacy ę domu i młyna 
pod 1. 2^2 w Lisowicarh z olearuią położo­
nych Schulimą G httsteiua własnych, ciała 
tabularnego niestaaowiącyrh w trzech ter­
minach s ę odbędzie, a to dnia 20 grudnia 
1880, 20 stycznia 1881 i 21 lut go 188), 
każdym razem o 10 god;i.uie rano z ter® 
zo na pierwszych dwóch term nach realność 
powyższa tylko za conę wywołania lub -wy­
żej, na trzecim zaś terminie nawet niżej ce­
ny wywołania, jednakże nie iiiż j kwoty 150 
złr. sprzednę zosta-iie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 147Ó złr.

Zakład 10 prc. ceny wywołania.
Bliższe waruuki, a l t  opisania j ocenie­

nia w tutejszosądowej registraturz-j przejrza­
ne być mogą.

Bole hów 25 sierpnia 1880.
(7851 3 - 3 )  E d y h t ,

L. 17387. Sąd krajowy wyższy w Kra­
kowie podaje do wiadomości, żc projekty 
nowych ksiąg gruntowych dla posiadłości 
mniejszych w gminach katastralnych nastę­
pujących :

D ział, P ieniążkowice, Morawczyn*, 
Rdzawka, Sieniowi w okręgu sądu powiato­
wego w Nuwym-Ttrgu.

Bzianka, Lut.oryż w okręgu sądu po­
wiatowego miejsko delegowanego w Rze­
szowie ;

Slrzegowice, w okręg u sądu powiato­
wego w Pilznie ;

Kłokowa, R.ędzin, Skrzyszów, w okrę­
gu sądu powiatowego miejsko delegowanego 
w Tarnowie ;

Kerzeniów z miejscowością Wolica, Mę- 
ciszów, w okręgu sądu powiatowego w Dę­
bicy ;

Łjpuchowa, w okręgu eądu powiato­
wego w Ropczycach ;

Bigoniowice, Bobowa, w okręgu sądu 
powiatowego w Ciężkowń su-h;

Zabierzów, w okręgu sądu powiatowe­
go w Niepołomicach;

Bieńkowiee. Jankówka, w okręgu sądu ! 
powiatowego w Wieliczce;

Lubomierz, Łapanów, Wolica, Sopolów, 
w okręgu sądu powiatowego w Wiśniczu;

Bielcza z miejscowością W ?,ryś. w o- 
kręgu sądu powiatowego w Wojniczu;

Dąbrowa szlachecka, w okręgu sądu 
powiatowego w  Liszkach;

Bisłybór «. miejscowością Blizna i So-

którego okręgu dotycząca gmina katastrzl . _
na względne miasto Biała jest położone, a S6m. JHL. «1,
najdalej do d u a  28 lutego 1882, gdyż pia-
wnym skutkiem zaniedbania lub uchybienia t i i i  i  ® , " II
tego terminu jest utrata prewa do poszuki- |  w ił \ S  jQ S * l1 |[ \  7 ! ”
w- nia zgłosić się mającej pretensj i przeciw "  J  W U I I a ł /  * IM
osobom, które prawo hipoteczne m  podsta

kole, w okręgu sądu powiatowego w Mielcu 
położonych, wreszcie

dla miasta Biały, w okręgu i siedzibie 
sądu powiatowego w Biały poŁżojego, we­
dług ustawy krajowej z dnia 20 marca 1874 
1. 29 dz. ust. kraj. wygotowane za nowe 
księgi gruntowe poczynając od dnia 25 li­
stopada 1880 uważane będą, a od tegoż dnia 
wolno takowe przeglądnąć w sądzie powia­
towym, w którego okręgu dotyczą* a gmina 
katastralna względ/iie miasto Biała jest po- 
łożone, ,j ,k również, że od tegoż dnia wszel-

wfieów, w nowej księdze gruntowej zamie­
szczonych a niezaprzeczonych, w dobrej 
wierze nabyły.

Ostrzega się, że termin powyższy nie 
im że być dla strun pojedyu-zych ani prze­
dłużonym, ani też w razie zaniedbania g<-, 
do pierwotnego stanu przywróconym ; a «d 
obowiązku zgłoszenia się w tym terminie z 
porańmohemi prawami lub roszczeniami *-ie 
uwalnia ok-.liezn* ść, iż zgłosić się mające 
prawa jurt było zapisane w dawniejszej księdze 
hipotecznej, w miejsce której nowa księgo 
gruntowa wstępuje, było wiadome z jakiej 
rezolucji sądowej lub j-*st przedmiotem do 
chodzenia w skmek podania lab skargi przed 
sąd wniesionej.

Założone mowę księgi gruntowe powyż 
oatiakdne nie obejmują posiadłości w tabuli 
krajowej zapisanych.

Śjgrafców, 3 lS to jS raa  1 ^8 0  
(80 L S S— 3 j  ‘ 31. 13.106.

fmtbntadTjttng I .
,g u r © id je rjle llu n g  bc§ 5Evan§porte§ Der 

2 :ab a !fab rit3 g u tc r oljnc U nterjctjicb ber 93e- 
jdjaffenljeit, meldje irt ber 3 ^ 1  bont ! S a n n e r  
1881 bi§ Ś r b e  Ś e je m b c r 1881 gfbijdjen ben 
g a lijtfd jcn  f t. S tab a ffab tifcu  u n te r etnatiber, 
jo tn ie bon biejen ju  ein igen  galtsijd jeit S3afjn= 
t)ofen u n b  an  ctntge au ^ e rg a lijifd je  f. !. %a= 
b affab rifen  u n b  ebenfo in  u iugefeljrtcr jRid)= 
tu n g , ferner tion galijifiĄ en jJ a b a lfa b r ile u  an  
au B erg a lijijd je  SE abaLScrjdjletjj^.O taga^m e ju r  
SSerfet.buug fom m en tn e rb e n , w irb  non ber 
1 I ® eu era l=  S )ireItion  ber 5Caba!= łRegie in  
SBien ( IX  S J e j i r f , 333aifenl)au»gaj'j'e jftro 1) 
a u f  ben 9 © cje tnber 1 8 8 0  bic E o iicu rren j 
tjieuiit au§gejd )rieben , bei melcljer a n  biefem 
Stage bi§ 2 l l t j r  9łaci1m tttag§ , fd jriftlid je , ner* 
fiegelte unb m it bem © tem pel non 50  Ir. ner= 
fe^erte, jow ie  m ii ber D u ittu u g  iibet ba§ e i- 
legte 5 p r . SSabium m id )t aber m it hem  3Sa= 
biiim  jcl(bft) belcgtc D j^erte ajigenom m cu merben.

S i e  ndtjcren S e b u ig u n g e n  finb  au §  ber 
betaiU irten  6oncurren js=  ^ u n b m a Ą n n g  I I  bom  
^ c u tig e n , gtcidy* 3 a h7 c.ntncljmcn, lueldje 
aud) bie ap p io c im a tio e  g iu d jtm en g en , uitb  bie 
ein*elncu S L ran śp u itro u teu  entfjalt, unb  fam m t 
ben ^ o n t r a f t§  * iBeb; .ignngcn  bom  28 S lp ril 
'8 7 9 , 30 4 5 '0  ludljrenb ber geiool)lic£jeu 
S lm tgfiunben bei bem Śjjpebitc biefer f. f. ©c* 
n e ra L 2 )ire łtto n , bei bem D rfo u o m ate  ber I. f. 
^ i n a n j  *S anbe§  = ® ire f tio n  in  Sem berg  unb  ber 
!. f ^ tn a n j= S )irc f tio n  in  Oz- ruon-st? , enblid) bei 
ben f. f. iE ab affab rtfen  in  W iu A is i , Muiw- 
► RrzysMi, Z abuH ńT  , ..I ■ i j y l i l a . K m M j , ;
H rtinburi*-, Go i:u g  un b  S ed le tz  cingejetjen 
m erbcu fonneu .

U nternehm ungO tnftige w erben b e jo n b crl 
b a ra u f  a ttfm crfjam  g em ad jt, bajj S o n cre taL  
Stnbote, fie m bgen a u j Wa» iium er fiir 31onten 
lau icn , u n b e riid fid jtig  bleibcn.

i8oit ber f f. © en eru l s !Ł ireftion  
b e t S tab af == iRegie.

SBien, am  8 S łobem bcr 1880,
(7879 3— 3) SE *1 y  te 4.

L. 19369. 0. ff. sąd deleg. miejski w 
'Tarnowie zawiadigiiiis nlnicjszem, że celem 
wydobycia należytaści Dr. Emila 'Psarski«go 
■w kwićj.o 30 zł. 25 ct. n . a. z pu. odbs- 
dsm się publićzb;v egzekucyjna spr/edaź rs- 
szt,ojąc«i sumy 2000 zł.. > .  a. z większej 
3000 zł. w. a. pochodzącej wraz 1. pa., inta­
bulowanej na dobr-.ch Załuże ijt. L 'in. 397 
pag. 195 n. 35 on. na rzecz dłużnik Syl­
westra Sędzimira w dwóch terminach a mia­
nowicie duia 7 siyezcia i dnia 4 lutego 1881 
k żdym razem o godzinie 10 przed południem 
w: tutejszym sądzie ___  ___

H E R B A T

Urzędnik pewnej instytuoyi publicznej ffc 
j| poszukuje w  większej kamienioy

¥ miejsca Rezydenta K
za mierne wynagrodzenie. o

BL iza wiadomość w Administraoy Ga- [J 
n  zety  Iw o w jb te j. jj

¥ C : :ai»
J/2 kio. 1 złr. 40 centów.

Koniak francuski
g w a r a n t u j e  z a  p r a w d z i w o ś ć

flaszka 3 złr.

Rozolisy i Likiery
J. Eksc. hr. Potockiego z Ł ańcuta 

p o l e c a

Karol Klimowicz
W a ł o w a  li*r»as. I I .  (7788 5 - 5 )

Najlepszy
' p l ę i e t  c y g a r e t o 'v j

jest
a  5«sss r  n - • . - Ąf
j 'iks iM- -  -  ■1 ■
S&toŚB a  #  * 3 0 - i;:-.-.:,

Wyrób francuslfi.
Przed naśladowaniem

p r z e s t r z e g a  h i ę !
------------B®________________

m * .'-  ULifeiR WI NNY 
W/iMACNIAJi. 1 1 . i'i-:zi:;:rv.';;Oii.\CZE(;W Y 

1 s i l.Y  ’
Zawiorujncy wycjgg z mi:ów

ch.uiny, /.jflccany- p:v.cz lekarzy i',v 
w y n ęd zn ien iu ,' h m  Ku nić, bkttfłpzw , u/m- 

iledzm ieu ni IrciŁfieiniaf z im n i- . m 
zadaicn/onym . 1 ttjiurezifim fńi, Irin!nentu  

do zilid im ii, c le .

W PARYŻU, 22 & 19, UUCA DP.OUOT.
W e Lwowie dostać można w apte uch pp. 

Mikolaseha i Buckera; w CV,ernJow<‘acli w ap':- 
P. ttolichowskiego. 2 (6483 5 - ?)

i l^ r o n y , ś liw k i |
i  p o w id ła

III

Pr:iTrd7,iTr7in jest ten papier cyga- 
. i retowy, jeźli każdy papierek zaopa- 

:j r ?  trzo’iv jest stemplem L e  H o u l i ln n ,  
IQa każdy karton poniżej umieszezuna 
U  marką ochronną i sygnaturą.

i
J

wysyła dziennie poczta f r a nc o  za nadesłaniem 
naieżyt.ości

Btto. 5 kio. m aronów  duże zł. 1.60 i 1.80
„ 5 „ Sliwe*. susz. „ zł. i .99 i 2.10
„ 5 „ p o w i d e ł  dosk. zł. 1.90 i 2.-
„ 5 „ orzechów  włosk. zł 1.85
„ 5 „ „ łask. duż. . zł. 2.35
,, 5 „ rodzynków  oez pest. zł 2.80
„ 5 „ ja b łe k  dosk. . . .

P
P

zł. J 80

s k a w s c  Ceylon Nr. 1.
.. 2 .

1 kio. 
1

i

Surinam 
Bio I. 
Jawa 
Oampinas 
Santos

3.
4.
5
6 .
7.
8.

zł 1.74 
zł. 1.66 
zł. 1.60 
z1 1 :o, 
zł 1.34 _ 
zł. 1.54 f  
zł: 1.30 ' 
zł. 1:24

i
D u k  ty le  .1 l e s e  1 kio. 85 ct.
H e r b a t a  J P e c c o  1 kio. od 5 do 10 zł.
SSafc. upraszam o łaskawe zleceuia po polsku.

| Tom asz Surowicz
s  Kónigsgasse Nr. 11. R n  d a p e s z l .  a  
^  (6936 14 -15* 9
9 V W ^ W W « V 9 V V V V «

i
‘I f e  r  s i  'd i i \ u

F r a n c i s z k a  J ó z e f a  W o d a  g o r z k a
uznana jąko u żjslu itecz .dejsz ii . e w szystkich  włid g o r ik ieb . Jest na składzie we 
wszystkich renomowanych handlach wód mineralnych i po większej 3zęści w aptekach. — Zastępca

dla Gralieyi S. H en ryk  RatL. " (7806 2 -V)

IHfiiZ., S s .  Tjj»7Ty_: g a l l j j , t e  jmmlcsJL3 0 , ^

ósterreichische Hodeu - Credit - Austa l t .
In gol ̂ e der am 22 Noyeinher d. J  stattgeliabten Verlosung der in G-old oder Sil ser yer- 

zinslielien, sowie der In Bankyaiuta yer-Unsliclien 5°/„igen Communal-Ohligationen der k r  
priv. allgem. osterr Boden-Credit-Anstalt, werden s i t m m t l i c b e  noeh im Umlaufe befiudli- 
ehe Obligatio-ien eaigolóst.

l)io Biiekz-rfflłung dioser gezogonćł Obligationen erfolgt am 1 MSrż 1881, nter Torgiitung 
der laufoiideu 5*/0 Stuekzinsen bis za diesem Tage, bei der g es il1 oChaltliehen Hauptoassa in Wien.

B ie \erzinsunsr dieser Obligationen hort mit .dem 1 Mitr z 1S51 auf. Die Coupons wer- 
dleu zulolg-e Art. 146 der Statuten Ł,war fortan ausgezahlt, jedoeh wiru der Betrag dersel- 
ben bei der Eiulosuug- der Obligationen yom Capital in Abzng gebraeht.

Deu In  ii ab er n der gezogonon G-old-Comiminal-Obligationon wird der I J m ta n s c h  gegen 
4’/»%ig'e Gold-Pfandbriefe der k. k. priy. allgem. osterr. Boden Oredit-Ai stalt, insoweit der 
Von-atli an sok-hou reu-bt, innerhalb der Frist bis zur FiiUigkeit der gezogenen Obligationen, 
eine B o i iK ic a t t o n  von ’/2 “/o in Gnid freigestellt.

25 November 1880.
Y o n  d e r  D i r e c r i o n .

__________ (8053)   i .

Z drukarni Wł Ło/ińskicgo ul. Czarneckiego l. 12 dom Wernera.
kł> fA

tiłfsu o ffo iS ^
BWiłirtnm t •» __


